
>

Drugi dzień procesu pilota-szpiega

■ Oskarżony odpowiada na pytania
■ Zeznają świadkowie i eksperci

KATALOG GWIAZD Wielkiej Brytanii małe blasza­
ne puszki ze sproszkowanym
pokarmem wystarczającym na 
jeden dzień.

i FILM O VON BRAUNIE

POWERS bardzo żałujeswego czynu
W moskiewskim Dornią Związków Zawodowych to­

czył się wczoraj drugi dzień procesu przeciwko amery­
kańskiemu szpiegowi powietrznemu — Powersowi. Roz­
prawę zapoczątkowały pytania adwokata oskarżonego. 
Następnie b. pilot „U-2” odpowiadał na pytania prze 
wodniczącego sądu.
Na pytanie przewodniczą­

cego co sądzi na temat lo­
tu w dniu 1 maja, czy

możliwilo obejrzenie znaj 
dujących się na sali dowo­
dów rzeczowych, świadczą

MOSKWA. — Dobiegają koń­
ca prace nad stworzeniem ka­
talogu gwiazd słabych. W pra­
cach tych, które trwają Już 
od 5 lat, biorą udział astro­
nomowie wielu krajów. Koor­
dynacją ich obserwacji zajmu- ,
je się pułkowskie obserwato- POKARM W PROSZKU ma by?YwyświetmnyEfilm p^o“

rlum astronomiczne pod Lenin-| LONDYN. — W najbliższym cza dulceji amerykańskiej pt.: „Je-
ęradem. {sie ukażą się w sprzedaży w stem wśród gwiazd”. Jest to
______________________  film oparty na wydarzeniach

.. * {|z}a}alnojc j naukowej
t Brauna, twórcy rakiet V-1 i

Pierwszy śnieg 
w Colorado
NOWY JORK (PAP). — Nad 

częścią Gór Skalistych w sta­
nie Colorado (USA) przeszła w 
środę gwałtowna burza, połą­
czona z opadami śniegu. Pierw­
szy tegoroczny śnieg pokrył zie­
mie warstwą o grubości około

_______ , _____ , _ .127 milimetrów. Śnieg padał
V-2, którymi niemieccy agre-1 również w stanach Montana I 
soizy bombardowali Londyn. I Wyoming.

Jeśli PHZ nie spełni swej roli-

Wojska kongijskie 
WKROCZĄ 9 
do Katangi*
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LONDYN (PAP). Według 
doniesień z Leopoldville — 
premier Konga — Lumumba 
zapowiedział w środę na 
konferencji prasowej skie­
rowanie WOJSK KOIlgljakiCu 

Cena 50*1 do Katangi, jeśli ONZ nie

SKRUCHA ŁAGODZI

WYMIAR KARY

Na zdjęciu: Francis Poivers na ławie oskarżonych.
CAF tele foto z Moskwy

przyniósł on korzyść jego 
ojczyźnie, czj' szkodę Po­
wers powiedział: „Wielką
szkodę”. Przewodniczący za­
pytał Powers a również, czy 
nie sądził, iż jego lot mógł 
doprowadzić do wojny. Po- ’ fotograficznego i bojowego 
wers odpovv .edz:ai; „O tym J samoi0tu U-2” oraz osobi 
powinni pomyśleć ci, którzy

Sąd okaże
Powersowi
pobłażliwość?
MOSKWA (PAP). Adwokat F. 

Powers a, N. Griniew w dniu 
18 bm. po porannym posiedze­
niu sądu spotkał się z najbliż­
szą rodziną oskarżonego na jej 
prośbę. Rodzina Powersa chcia 
la zasięgnąć opinii adwokata o 
przebiegu procesu i sytuacji 
oskarżonego.

Adwokat N. Griniew oświad­
czył, że biorąc pod uwagę za­
chowanie Powersa na sali roz­
praw, wyrażony przez niego 
żal, spodziewa się, że sąd 
okaże pobłażliwość.

—m—

Przerwanie
tamy w Hiszpanii

LONDYN (PAP). Według 
doniesień z Madrytu, w hi­
szpańskiej miejscowości Re­

Po południu dalsi eksper- ■ ocjn nastąpiło przerwanie

cych, iż Powers zajmował 
się szpiegostwem.

ci złożyli oświadczenia m. 
in. na temat wyposażenia

mnie posłali”.
Na inne pytanie prze­

wodniczącego Powers od­
powiedział, iż bardzo ża­
łuje swego czynu.
Z kolei Powers odpowia­

dał na pytania ławników 
ludowych.

Następnie sąd przystąpił 
do wysłuchania zeznań 
świadków.

Świadek Piotr Asabin powie­
dział, że on i świadkowie Su- 
rin, Czeremisin i Czużakin, któ 
rzy przybyli na miejsce lądo­
wania spadochroniarza, pomo­
gli mu się podnieść. Zrozumie­
li oni, że był to obcokrajo­
wiec, gdyż na ich pytanie, co 
się stało, odpowiedział w języ­
ku niezrozumiałym i pokręcił 
giową. Spadochroniarz — po­
wiedział Asabin — miał na gło­
wie biały kask, na którym 
widniała liczba 29. Do pasa 
miał on przypięty pistolet oraz 
nóż fiński. Broń tę odebrano 
mu.

Podobne zeznania złożyli 
świadkowie Anatol Czerie- 
misin d Czużakin.

Wysłuchanie zeznań świad 
ków dobiega końca. Sąd 
przystępuje do wysłuchania 
opinii biegłych.

Komisja biegłych doszła 
do wniosku, iż lot samolo­
tu amerykańskiego nad te­
rytorium Związku Radziec­
kiego w dniu 1 maja 1960 r. 
był zamierzony i wcześniej 
zaplanowany. Powers w cza­
sie lotu wiedział, gdzie się 
znajdüje i prowadził samo­
lot zgodnie z wcześniej ustało 
ną marszrutą. Podczas lotu 
nad Związkiem Radzieckim 
nanosił on na mapę dane o 
charakterze wywiadowczym.

O rezultatach ekspertyzy wy­
posażenia fotograficznego znaj­
dującego się na zestrzelonym 
samolocie złożył sądowi spra­
wozdanie doktor nauk technicz­
nych prof. Gleb Istomin.

Zapasy filmu — stwierdził 
biegły — pozwalały na otrzy­
manie około 4 tys. podwójnych 
zdjęć tj. sfotografowanie trasy 
długości 3,5 tys. kilometrów. 
Biegły podkreślił, iż teleobiek­
tyw zapewniał dokonywanie w 
dużej wysokości zdjęć w wiel­
kiej skali, odpowiadających ce­
lom fotografii wywiadowczej z 
powietrza.

Po zakończeniu przedpo­
łudniowego posiedzenia woj 
siłowego kolegium Sądu Naj 
wyższego ZSRR rodzicom 
Powersa, jego żonie i to-

stego ekwipunku jego pilota,
po czym sąd wyznaczył na­
stępne posiedzenie na pią­
tek, 19 sierpnia.

tamy w tamtejszym zbior­
niku wodnym. Woda zalała 
pobliskie drogi, a powódź 
zagraża okolicznym wios­
kom.

Katastrofa pociągnęła za 
sobą 21 śmiertelnych ofiar. 
Akcję ratunkową utrudnia 
ulewny deszcz.

Projekt nowej ustawy

Zabezpieczenie
warunków rozwoju 
twórczej Icrytykl

Q Capstrzyki ■ Wiece n „Dni Majdanka“
- w XXI rocznicę tragicznego września

Przeciwko
neomilitaryzmowi HRF

jwych, w naszym kraju we­
zmą udział delegacje z 

! ZSRR, Czechosłowacji 
j NRD.

WARSZAWA (PAP). We wrześniu br. mija XXI 
rocznica najazdu hitlerowskiego na Polskę i rozpę­
tania przez niemiecki faszyzm II wojny świato­
wej. Obchody wrześniowe przebiegać będą w kraju 
pod hasłem protestu przeciwku odradzającemu się 
militaryzmowi i silom odwetowym w Niemczech 
zachodnich, wzmożenia walki o pokój na świecie, 
umocnienia sił obozu socjalistycznego i przyspie­
szenia budotvy socjalizmu w Polsce.

Niemal we wszystkich ośrod­
kach wojewódzkich zorganizo­
wane zostaną 31 bm. CAP­
STRZYKI z udziałem młodzie­
ży i wojska. Delegacje ludno­
ści złożą wieńce na grobach 
poległych w II wojnie świa­
towej.

WARSZAWA (PAP). W Mi 
nisterstwie Sprawiedliwości 
opracowano projekt nowej 
ustawy „o ochronie krytyki 
i odpowiedzialności karnej 
za zniesławienie” .

Celem zmian proponowa­
nych w projekcie jest za­
bezpieczenie warunków dla 
rozwoju twórczej krytyki, 
zapewnienie ochrony praw­
nej osobom krytykującym, 
a jednocześnie ochronę oby­
wateli przed oszczerstwami 
i plotkarstwem.

Najistotniejszym przepi­
sem projektu nowej usta­
wy jest art. 1, który mówi, 
iż karze więzienia do lat 5 
i karze grzywny podlega 
ten, kto nadużywając swe­
go stanowiska lub funkcji 
działa na szkodę osoby po­
dejmującej krytykę w obro­
nie interesu społecznego 
lub też działa w celu zapo­
bieżenia takiej krytyce.

Drugą niezwykle ważną zmia- i 
ną jest zawarte w projekcie j 
ustawy nowe ujęcie art. 255 ko- I 
deksu karnego o zniewagach, j 
Projekt rozróżnia tu dwa ro- j 
dzajo sytuacji: podnoszenia lub ; 
rozgłaszanie zarzutów niepubli- I 
cznie, np. w prywatnych roz- | 
mowach oraz publicznie np. w 
prasie, czy na zebraniu. W; 
pierwszym przypadku nie ma 
przestępstwa, jeżeli zarzut był 
prawdziwy, w drugim zaś — 
dochodzi oprócz tego wymóg, 
aby osoba podnosząca zarzut 
działała w obronie interesu spo 
łecznego lub też ty przeświad­
czeniu, że takiego interesu bro 
ni. Ujęcie to ma na celu za­
pobieżenie nadużyciom trybuny 
publicznej dla załatwiania po­
rachunków osobistych, pogoni 

sensacją itp.
Projekt ustawy przewidu-

której krytykujący, działa­
jąc w interesie społecznym, 
wysunie zarzut, którego 
prawdziwości nie _ będzie 
mógł udowodnić. Jeśli jed­
nak miał dostateczną pod­
stawę do przeświadczenia o 
prawdziwości zarzutu, nie 
będzie odpowiadał karnie. 
Obecnie obowiązujące prze­
pisy nie zezwalały na unie­
winnienie oskarżonego w ta 
kich przypadkach.

Wojska Nosavana
maszerują 
na Vientiane

NOWY JORK (PAP). Jak 
donoszą agencje zachodnie, 
w Laosie wojska reakcyjne­
go eksministra obrony No­
savana maszerują na Vien­
tiane, aby obalić rząd księ 
cia Souvanna Phouma. W 
środę dowódca rewolucyj­
nego batalionu spadochro 
niarzy kapitan Kong Le o- 
głosił stan pogotowia w 
swych oddziałach, aby być 
gotowym do odparcia wojsk 
Nosavana.

Obserwatorzy wojskowi są 
zdania, że bez względu na 
małą liczebność oddziałów 
znajdujących się pod do­
wództwem Konge Le, żoł­
nierze rewolucyjni stano­
wią poważną siłę.

----•----
Prognoza pogody

Przewidywany przebieg pogo 
dy dla Wybrzeża wschodniego 
dnia 19 hm.

Początkowo chmurno, w cią­
gu dnia przejaśnienia. Tempe­
ratura od 15 stopni rano do 
24 st. w ciągu dnia. Cieplej.

Wiatry południowo - zachod­
nie. słabe.

W wielu miastach m. in. w 
Katowicach, szczecinie i Opolu 
odbędą się we wrześniu WIE­
CE ludności.

W Żaganiu odsłonięty zosta­
nie POMNIK ku czci ofiar po­
mordowanych przez hitlerow­
ców. Na terenie byłych obo­
zów koncentracyjnych w Maj­
danku k/Lublina oraz w Ro­
goźnicy (Goss Rosen) zorgani­
zowane będą . spotkania b. więź 
niów. 3 i 4 września odbędą 
się „DNI MAJDANKA”.

W wielu ośrodkach kraju 
odbywać się będą spotkania 
koleżeńskie ’ kombatantów 
kampanii wrześniowej oraz 
różnych oddziałów wojsk 
polskich, które walczyły z 
wojskami hitlerowskimi nie 
mai na wszystkich frontach 
II wojny światowej.

W obchodach wrześnio-

Z Łodzi do Finlandii
ŁODZ (PAP). Niezwykła 

przesyłka, zaadresowana do 
Finlandii opuściła łódzki 
dworzec kolejowy: dwa lwy 
w zakratowanej, potężnej 
skrzyni.

Jest to dar łódzkiego o- 
grodu zoologicznego dla 
Tampere.

Osłałni akt
historii
0RP„GRYF

Cholera
w Indiach
DELHI (PAP). W różnych 

okręgach Indii zanotowano 
wzrost wypadków zachorowań 
na dolegliwość przewodu pokar 
mowego. Epidemia, która wy­
buchła w zachodnich regionach 
stanu Uttarpradesz wywołuje 
poważne zaniepokojenie wśród 
lekarzy Indii. Przeorowadza się 
masowe szczepienia przeciwko 
cholerze, w środę w stolicy In­
dii pracowały przez cały dzi-.i 
22 zespoły sanitarne. Zaszcze­
piono kilkadziesiąt tysięcy 
osób.

spełni prośby w sprawie wy 
słania do Konga obserwato­
rów z krajów afrykańskich.

— „Już przeszło miesiąc 
oczekujemy wcielenia w ży 
clą uchwał ONZ — podkreś 
lił Lumumba. — wniótcs 
rząd republiki wkroczy do 
Katangi. Jesteśmy w stanie 
własnymi narodowymi siła­
mi zbrojnymi, do których 
przyłącza się cały nasz na­
ród, w ciągu najdalej ty­
godnia przywrócić w Ka­
tandze porządek. Będąc pa 
nami naszego losu prze­
kształcimy Kongo w kraj, 
jakim chcemy go widzieć, 
a nie w kraj, jakiego chcą 
inni. Wraz z całym naro­
dem będziemy bronili oj­
czyzny do ostatniej kropli 
krwi. Historia wykaże, kto 
ma rację”.

j|l £ j|j

NOWY JORK (PAP). Prze 
wodniczący Rady Bezpie­
czeństwa ONZ — Berard o- 
świadczył w czwartek, iż 
jest bardzo możliwe, że Ra­
da Bezpieczeństwa będzie 
zmuszona przesunąć debatę 
nad sprawą Konga na so­
botę lub jeszcze później.

Główną przyczyną zwło­
ki jest fakt, że delegacja 
rządu kongijskiego, która ma 
wziąć udział w debacie — 
znajduje się jeszcze w dro­
dze do Nowego Jorku.

/#

warzyszącym im osobom u- jo również taką sytuacją, w i |

7 metrów od brzegu!

Śmierć czterech osób 
finałem zabawy w łodzi
■ SZCZECIN (PAP). Jak podawaliśmy na Zalewie 

Szczecińskim w pobliżu Polic wydarzył się tragicz­
ny wypadek, którego ofiarami padli rodzeństwo Emi­
lia, Tadeusz i Franciszek Smolczyńscy oraz Zofia 
Zawadzka, którzy ponieśli śmierć w nurtach wody. 
W wyniku kilkunastogodzinnych poszukiwań ryba­
cy wyłowili ciała wszystkich ofiar.

Z zeznań jedynej uratowanej osoby Stanisławy 
Prymko wynika, że motorowa łódź, którą 5 osób 
wybrało się późnym wieczorem na Zalew została za­
brana bez wiedzy właściciela. Łódź ta nie była 
przystosowana do nocnych rejsów.

Przechył i wywrócenie łódk' spowodowane zosta­
ło przez pasażerów, którzy zabawiali się zarzuca­
niem na głowy marynarki. Gdy marynarka znalazła 
się na głowie sternika, łódź gwałtownie skręciła, na­
brała wody przez burtę i wywróciła się. Prawdopo­
dobnie wszyscy, którzy ponieśli śm erć znaleźli się 
pod łodzią. Tragedia rozegrała się bowiem 7 m od 
brzegu, a jak twierdzą świadkowie — ofiary wy­
padku umiały Ptywać,

lirylyka Sagan
PARYŻ. — Z os.rą krytyką 

nie za treść, lecz za jakość 
reportaży z Kuby, opum...ow^- 
nych ostatnio przez paryski ty­
godnik „Express” spotkała się 
znana pisarka Francoise Sagan 
na łamach dziennika „Com­
bat”.

Sekretarz generalny ONZ 
Hammarskjoeld i samo­
zwańczy prezydent Ka­
tangi Czombe w Elisa- 
bethville. Po lewej — 
grupa kongijczyków, ma 
nifestujących na rzecz je 

dności Konga.

Od 17 bm. w rejonie Za­
toki Puckiej rozlegają się 
wybuchy. Załoga „Smoka”
— statku Polskiego Ratow­
nictwa Okrętowego w Gdy­
ni — przystąpiła do osta­
tecznego zlikwidowania ko­
lejnej podwodnej przeszko­
dy nawigacyjnej.

Na niewielkiej głębokoś-' jakie nastręcza tegorocz- 
ci dokonuje się końcowy na akcja żniwna, w PGR
akt w historii ORP „Gryf”, naszego województwa trwa 
który zatonął w czasie o- intensywny sprzęt zbóż. 
statniej wojny. Przy porno- Do 17 bm. — jak poinfor- 
cy materiałów wybucho-, mowano nas w WZ PGR
wych rozcina się kadłub 0---- skoszono ogółem 95,4
krętu, aby następnie złom proc. żyta, 40 proc. pszenicy, 
wydobyć na barki i prze- 75 proc. jęczmienia i ok.

50 proc. owsa.
Prace żniwne przysparza 

ją nadał najwięcej kłopo­
tów na Żuławach, gdzie w
wielu rejonach pola zalane 
są wodą. Utrudnia to czę­
sto, a nieraz wręcz uniemo 
żliwa, koszenie i zwózkę 
zbóż z zalanych obszarów 
pól (m. in. do tej pory nie 
można zwieźć ok. 200 ha 
rzepaku). Jeżeli chodzi o 4 
podstawowe zboża, to zwie
ziono już łącznie 59,1 proc. 
żyta (z tego 70 proc. na te­
renach wyżynnych, a tylko 
30 proc. w rejonie Żuław), 
16 proc. pszenicy oraz 20 
proc. jęczmienia i 8 proc. 
owsa.

Bezsprzecznie wyniki te
nie zostałyby osiągnięte,

Z frontu żniwnego
• .

■ Najwięcej kłopotów na Żuławach
■ Ofiarna pomoc wojska

i ekip z zakładów pracy
■ Powiat starogardzki na czele
Mimo licznych trudności,

transportować na ląd.
—i—

Eksplozja
francuskiego
samolotu
LONDYN (PAP). Według 

doniesień z Casablanci — 
francuski samolot czteromo- 
torowy typu Lancaster eks­
plodował w powietrzu, a pło 
nące jego szczątki spadły w 
pobliżu tego miasta. W ka­
tastrofie zginęło '20 osób. 
Samolot przewoził żołnie­
rzy i ich rodziny. Powraca­
li oni z urlopu we Francji

gdyby nie olbrzymia, ofiar­
na pomoc wojska i ekip 
z zakładów pracy, które na 
O Dokończenie na str, 2

MOSKWA. —* Opubliko­
wano tu dekret Presi­
dium Fady Najwyższej 
Federacji Rosyjskiej w 
sprawie rozszerzenia ob­
szaru Moskwy. Do obsza­
ru stolicy ZSRR włączo­
nych zostanie kilka miast 
okolicznych, osiedli ora* 
miejscowości letnisko­
wych, leżących >v obrę­
bie moskiewskiej okólnej 
autostrady.
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„Najpilniejsi“ 
uczniowie 
w Mu//
i na łowiskach

„Najpilniejsi” uczniowie 
■— słuchacze Szkoły Rybo­
łówstwa Morskiego w Gdy­
ni, którzy pierwsi powrócili 
do zajęć szkolnych, są już 
na łowiskach Morza Północ­
nego.

Właśnie wczoraj redak­
cja nasza otrzymała wiado­
mość od kapitana statku 
„Jana Turlejskiego” — Wik 
tora Gorządka — przesłaną 
z portu angielskiego Hull, 
że uczniowie zwiedzili mia­
sto Hull, jeden z najnow­
szych trawlerów angielskich 
„Vessel” oraz zapoznali się 
Z pracą tamtejszych przed­
siębiorstw rybackich.

Obecnie, odbywają oni 
praktykę na łowiskach Fla­
den Ground, Fahren Deep i 
innych, gdzie przebywa na­
sza cała flotylla rybacka.

(sta)
—•----

Szturm 
na Kazbek

MOSKWA. Uczestnicy sparta­
kiady tv Kabardino — Balkarii 
dokonali niebywałego w dzie­
jach alpinistyki wyc*ynu — 
masowej wspinaczki na najwyż 
śzy Szczyt Europy wschodniej 
— Elbrus. Zameldowało się na 
nim ponad 1.300 osób.

leszcze jedna wersja
rządów włoskiej Chadecji

Premier Fanfani oświad 
czyi, że choć rząd jego 
narodził się w niezwy­
czajnych okolicznościach 
— to czuje się w pełni 
na siłach rozwiązać pro­
blemy Włoch.
T AK to jest w rzeczywi- 
” stości z tą „pełnią sił”?

Aktualności
€/UB€M

Rozpoczęty w Moskwie 
proces szpiega amerykan 
skiego Powersa budzi 
ogromne zainteresowanie 
na całym świecte. Nie­
zwykle szczegółowe spra­
wozdania agencyjne, ko­
respondencyjne własne 
różnych dzienników oraz 
komentarze — ukazały 
się w przeddzień proce- 
cu i towarzyszą rozpra­
wie moskiewskiej już od 
pierwszego dnia.

kazało przywódcom odło­
żyć na chwilę na bok waś 
nie.
Sięgnięto po Fanfaniego. 

Pozwolono mu dobrać kilku 
członków gabinetu z grupy 
lewej i centrolewicowej w 
partii chadeckiej — więk­
szość ich jednak rekrutuje 

Przyjrzyjmy się sytuacji*. | si(^ ze skr/ydła centroprawi 
Jednopartyjny rząd „chade-Kowego 1 Praweg°- 
ckiej koncentracji” posiada Pozostał obalony Tam-
poparcie całego centrum. Na 
prawicy wstrzymują się od 
głosu manarchiści, neofaszy.ś 
ci zaś powrócili do opozy­
cji, Na lewicy — gdzie ma­
my do czynienia z o wiele 
większą liczbą mandatów — 
komuniści głosowali prze­
ciw, a socjaliści wstrzyma­
li się od głosu.

Postawa socjalistów, odmień 
na od ich dotychczasowej li­
nii, została przegłosowana 
przez popierającą Nenniego 
większość, pomimo ostrego 
Sprzeciwu „lewej” mniejszoś­
ci. Ncnni uzasadniał swe sta 
nowisko faktem, że nowy 
rząd narodził się z obalenia 
koalicji Chadecji i Faszy­
stów, a więc jest jakby wyra 
zem zwycięstwa nad nią. Ze 
program jego daje podstawę 
do nadziei na przyszłość, 
zwłaszcza w dziedzinie reform 
Społecznych. Obecnie zaś so­
cjaliści będą mogli rzekomo 
podtrzymywać dialog nawet 
1 i postępową częścią kato­
lików.
Przedstawiciele mniejszości 
socjalistycznej przeciwstawiali 
temu twierdzenie, że program 
Fanfaniego nie odpowiada w 
pełni wymogom sytuacji i nie 
zadowala zadań wysuwanych 
przez ogół społeczeństwa. Za 
wiera także liczne i ostre 
akcenty antykomunistyczne.

J STOTNIE. Fanfani dekla-

broni, koło którego groma 
dzą się obecnie prawicowe 
elementy tzw. „narodowo - 
katolickie”.

Pomijając jednak nawet 
grupę Tambroniego — Fan 
fani znalazł się obecnie w 
dość osobliwej sytuacji: pre 
miera, nie posiadającego 
większości we własnym ga­
binecie. Większość jego obec 
nych najbliższych współpra 
cowników stanowią zagórza 
li przeciwnicy partyjni. 
Miejsca kluczowe jak mini­
sterstwo budżetu (Rclla),

min. spraw zagranicznych szkolnictwa — premier nie 
(Segni) i spraw wewnętrz- ustosunkował się do licznych 
nych (Scelba), zajęli ludzie zastrzeżeń, wysuwanych
zdecydowanie wrogo usto 
sunkowani do współpracy 
z lewicą parlamentarną.
]WT OŻE i nawet z pewnoś- 
^ clą, dlatego program 
Fanfaniego jest tak bardzo 
„niewystarczający”.

W kilku punktach widocz­
na jest gra na zwłokę, jak 
przy ustalaniu terminu wy 
borów samorządowych, czy 
wprowadzaniu autonomii re­
gionalnej. W zapowiedziach 
walki z odradzającym się fa 
szyzmem Fanfani nie wspom 
niał nic o żądanej przez na 
ród delegalizacji partii neo 
faszystowskiej.

Jego obietnice uzdrowie­
nia aparatu państwowego t 
gospodarczego zawierają 
zbyt mało konkretów.

Zapowiadając realizację 
planów rozwoju rolnictwa i

wielu stron w stosunku do 
obu planów.

Niewiele za tym zapo­
wiada, że obecny rząd 
Fanfaniego zdoła wypro­
wadzić Włochy z trwałe­
go kryzysu politycznego, 
w jaki pogrąża je postę 
pujący rozkład rządzącej 
partii chadeckiej.

H. Jabczyńska

MIGAWKI Z WIOSKI OLIMPIJSKIEJ 
W RZYMIE

Na zdjęcia: przygotowanie posiłków w kuchni
olimpijskiej.

Fot. CAF
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Z frontu żniwnego

rował, że będzie bronił 
bezpieczeństwa obywateli i 
republiki przed faszyzmem. 
Ale równocześnie antykomu 
nistyczne frazesy w jego 
przemówieniu powtarzały się 
często. Jak ocenił rzecz 
Togliatti — wiele z nich tak 
adresowanych, że stanowiły 
wezwanie do... głosowania 
przeciw.

Komuniści ocenili wpraw­
dzie program rządu jako 
niewystarczający, a jego 
skład — jako budzący po­
ważne zastrzeżenia. Ustosun 
kowali się jednak pozytyw 
nie do stwierdzenia Fanfa­
niego o słuszności obaw i

Prasa krajów obozu so! protestów # ludności wobec
cjalistycznego wraz z wie 
łu pismami postępowymi 
w krajach kapitalistycz­
nych podkreśla, że razem 
z Powersem stanęły nie­
jako przed sądem koła 
rządzące USA, które rea­
lizując swoją agresywną 
politykę uzysłały Powersa 
nad terytorium ZSRR. 
Zresztą i w prasie kapi­
talistycznej, której trud­
no. przypisać szczególne 
sympatie do ZSRR, zna­
leźć można głosy, przy­
znające, że aktu oskarże­
nia, wytoczonego Power- 
sowi nie da się oddzielić 
od polityki, której był 
on jedynie wykonawcą.

groźby „niebezpiecznego cof 
nlęcia wstecz” — także do 
samego faktu, że groźba ta 
została oddalona. Fanfani 
deklarując, zmuszony posta 
wą społeczeństwa, pozycje 
antyfaszyzmu i wierności 
ideałom ruchu oporu — oba 
wiał się i obawia się kon­
solidacji sił lewicy.

Wewnętrzne rozbicie i 
ostre tarcia pomiędzy po­
szczególnymi grupami da­
wały znać o sobie jeszcze 
podczas niedawnych obrad 
chadeckiego kierownictwa. 
Obecnie jednak —• wrze­
nie w kraju, konsolidacja 
opozycji i niepokój w sze­
regach własnej partii —

© Dokończenie ze str. 1
apel KW PZPR zgłosiły się 
masowo do pracy w 
PGR-ach. W ciągu tych os 
tatnich 2 dni WZ PGR s-kie 
rował do poszczególnych go 
spodarstw blisko 1000 osób 
z zakładów pracy. Warto 
też dodać, że niezależnie 
od tego w pracach żniw­
nych bierze obecnie u- 
dział wielu żołnierzy, przy 
czym spodziewana jest dal 
sza pomoc wojska. Zarów­
no wojsko, jak i ekipy z 
zakładów pracy, kierowane 
są przede wszystkim na 
najtrudniejsze tereny, a 
więc do gospodarstw w 
powiecie nowodworskim, 
na nizinie elbląskiej i le­
wobrzeżnym rejonie Żuław.

We wszystkich PGR zaio 
gi pracują z ogromnym po­
święceniem i zapałem, wy 
korzystując do maksimum 
każdą chwilę na sprzęt 
zbóż. W PGR Orłowo w 
pow. nowodworskim usta­
wiono np. młocarnię na 
szosie, a snopki znoszono 
na plecach z okolicznych 
pól znajdujących się pod 
wodą.

Gorączkowe prace żniw­
ne trwają również na po­
lach chłopów indywidual­
nych i spółdzielców. Do 
dnia wczorajszego w gos­
podarstwach indywidual­
nych skoszono łącznie 75 
proc. wszystkich zbóż, a 
zwieziono 39 proc. Najle­

piej prace te przebiegają w 
pow. starogardzkim (94,5 
proc. skoszono i 59 zwie­
ziono), tczewskim i lębor­
skim, natomiast najbardziej 
są one opóźnione w pow. 
nowodworskim (skoszono 
dopiero połowę zbóż, a 
zwieziono tylko 8 proc.).

Spółdzielnie produkcyjne 
skosiły do tej pory 71 oroc. 
zbóż, a zwiozły 31 proc.

Jak więc widać — mimo 
gorączkowych wysiłków 
rolników pozostało jeszcze 
sporo do zrobienia. Trze­
ba zatem — podobnie jak 
do tej pory — nie szczędzić 
czasu, by jak najszybciej 
sprzątnąć zboża z pól.
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Hibner-Kiiewskf-Rutkawski
35 rocznica bohaterskie! śmierci
Y\7 łipcu 1925 roku rozleg- 
** ły się na ulicach War­

szawy pistoletowe strza­
ły. Trzej działacze komuni­
styczni : Władysław Hibner, 
Władysław Knicwski i Hen­
ryk Rutkowski, którzy mie­
li podjąć próbę wykonania 
partyjnego wyroku śmierci 
na osławionego prowokato­
ra Cechnowskiego, bronili 
się przed napaścią policji. 
Po bohaterskiej walce, sto 
czonej na ulicy Chmielnej, 
wpadli jednak w jej ręce 

Wkrótce potem odbył się 
przed Sądem Okręgowym 
w Warszawie proces, prze­
prowadzony w trybie do­
raźnym. Wyrok orzekł dla 
wszystkich oskarżonych jed 
ną karę: śmierć. Tak mścił 
się burżuazyjny rząd na ko 
munistach za uderzenie w 
jedno z najczulszych agend 
jego aparatu policyjnego — 
prowokatorów politycznych.

Defensywa od początku 1st| 21 sierpnia 1925 r. na sto
nienia odrodzonego w r. l9lS‘k h cytadelj tam, gdzie 
państwa polskiego usiłowała; . J . \
»paraliżować polski ruch re- ginęli bojownicy powstania

Ha froncie „Pięciu Gwizdków“

wolucyjny siecią prowokacji. 
Mimo niepowodzenia w 1923 
r. słynnej prowokacji z wy­
buchem w prochowni cyta­
deli warszawskiej — „defa” 
nie ustawała w wysiłkach. 
Uwijali się więc w środowi­
skach robotniczych (szcze* 
golnie wśród robotników War 
szawy i Łodzi) przeróżnego 
kalibru prowokatorzy.

Usiłowali oni przenikać na 
wet do wyższych instancji 
partyjnych. Drugim torem 
działalności'* „defy” było or­
ganizowanie różnych zama­
chów zbrojnych na władze 
i urzędy państwowe, aby o 
ich dokonanie można było 
oskarżyć później komuni­
stów. W tym celu np. w li­
stopadzie 1923 r„ podczas po 
wstania robotników Krako­
wa, prowokator Julian Red­
lich zastrzelił rotmistrza 8 
pułku ułanów, a później Cech 
nowski rzucił bomby na loka 
le wojskowe (PKU) w Czę­
stochowie i Białymstoku. Jó­
zef Cechnowski występujący 
także pod nazwiskami: Ka-
Hrki, Zawadzki, Wiewiórkie- 
wicz był szczególnie niebez­
pieczny dla rewolucyjnego 
ruchu robotniczego.

1863 r., padły wczesnym 
rankiem salwy. Od kul plu­
tonu egzekucyjnego zginęli 
Hibner, Kniewski i Rutkow 
ski.

Został dokonany akt zem­
sty nad działaczami rewo­
lucyjnego ruchu robotnicze­
go.

Wykonanie wyroku na za 
machowcach — którzy zaim 
ponowali obecnym na sali 
obserwatorom procesu od­
wagą i godnością osobistą 
— miało na celu m. in. za 
straszenie proletariatu War 
szawy, gdyż ten przystąpił 
właśnie do politycznego 
strajku. Już od miesiąca 
strajkowało dwadzieścia ty 
sięcy metalowców stolicy* 
protestując przeciwko gło­
dowym warunkom płacy i 
represjom policyjnym.

Strajk metalowców popar 
ły szerokie koła robotni­
ków stolicy. Do rewolucyj- 

KPP odrzucała zasadę in- nych wystąpień strajko-

Ten pan w kapeluszu, to wciąż ogolony Yul Bryn- 
ner, a towarzyszy mu Doris Kleiner, jego druga 
żona, była dyrektorka jednego z paryskich domów 
mody. Wakacje spędzają wspólnie w Szwajcarii.
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Niepoczytalna
lekkomyślność

PARYŻ (ZAP). Na ła­
mach paryskiej „La Tribu­
ne des Nations” ukazał się 
artykuł, którego autor, La- 
vergne ostrzega opinię przed 
niepoczytalną lekkomyślnoś 
cią państw zachodnich, ze­
zwalających na wyposażenie 
Bundeswehry w atomowe 
rakiety typu „Polaris”.

Sam fakt tworzenia baz 
dla tej broni pociąga za 
sobą niebezpieczeństwo prze 
mienienia zachodniej Euro­
py w pobojowisko. Niebez­
pieczeństwo to rośnie dla­
tego, że Bonn prowadzi q- 
twarcie politykę rewanżu.

„Trzy czwarte ministrów 
bońskich, zdeklarowanych 
nazistów, w wypowiedziach 
swoich potwierdza zamiar 
odzyskania utraconych tere 
nów... Musimy więc być 
przekonani dowodzi La- 
vergne — że Adenauer my­
śli o „porachunkach” z bro­
nią w ręku”.

Trzeba mieć opaskę na 
oczach, żeby nie dostrzec te 
go, że Francja i USA wspo 
magająe NRF w zbroje­
niach zachęca militarystów 
bońskich do wszczęcia za­
wieruchy wojennej.

Pięciokrotny gwizd syreny okrętowej jest ostrzeżeniem 
dla statków, wychodzących z któregokolwiek basenu porto­
wego ku morzu. Około 60-metrowej szerokości rynna żeglu­
gowa, o głębokości lt ni, z zabudowanym nabrzeżem, 
przesłaniającym widoczność w głębi portu, nie stwarza do­
godnych warunków nawigacyjnych. Zmienianie kursu stat­
ku o 110 st., przy szerokości toru wodnego 60 m, na dłu­
gości trasy 600 m, nie należy do łatwych manewrów.

dywidualnego terroru, mu­
siała jednak zdecydować 
się na podjęcie prób fizy­
cznej likwidacji szczegól­
nie niebezpiecznych prowo­
katorów.

wych doszło także' w Łodzi
i na Śląsku. Przerażone 
tym sfery rządowe, usiłowa 
ly „uspokoić” kraj terro­
rem.

Wojciech Sulewski

Ten trudny pod wzglę­
dem nawigacyjnym zakręt 
i wąski Kanał Portowy prze 
dluża holowanie statków, a 
tym samym zwiększa czas 
postoju w porcie. Nato­
miast stare nabrzeże We­
sterplatte i płytki przy nim 
kanał, uniemożliwiający wy 
korzystanie dla postoju stat 
ków o dużym zanurzeniu — 
powodują blokowanie na­
brzeży eksploatacyjnych.

Te niesprzyjające wa­
runki żeglugowe w por­
cie gdańskim zmusiły Za­
rząd Portu do poszerzenia 
kanału portowego. Potrze­
ba ta podyktowana zosta­
ła przede wszystkim 
względami nawigacyjnymi 
aby umożliwić właściwe 
eksploatowanie Basenu 
Górniczego, Dworca Wi­
ślanego, Kanału Kaszub­
skiego ltd.
Opracowano więc pro­

jekt, który w swoich zało­
żeniach przewiduje odbudo­
wę nabrzeży Westerplatte 
„Zakrętu Pięciu Gwizdków”, 
nabęzeża Oliwskiego, roz­
biórkę starego nabrzeża po­
łączeniowego i przebudowę 
falochronu zachodniego.

W roku 1957 przystąpiono 
do robót, tj. do przebudowy 
nabrzeży Westerplatte i ścię 
cia „Zakrętu Pięciu Gwizd­
ków”. Na roboty te przez­
naczono 222 min zł.

Uzyskana w ten sposób 
szerokość kanału 150 m i 
głębokość od 7 do 9 metrów 
przy nabrzeżach i 11 m w 
rynnie żeglugowej, pozwoli 
na mijanie się Mr kanale 
dwóch statków o długości 
170 metrów, szerokości 25 
i zanurzeniu 30 stóp.

Na dotychczasowe roboty 
na Westerplatte wydatkowa 
no już 69 min zł, na roboty 
związane z Zakrętem Pięciu 
Gwizdków — 41 min zł. 
Trzeba przy tym wspomnieć 
że poważną kwotę, bo 13.5 
min zł pochłonęły nieprze­
widziane przeszkody w po­

staci śluz i kaszyc, na ja­
kie natrafiono przy „Zakrę­
cie Pięciu Gwizdków”.

Przy robotach ziemnych na 
Westerplatte wykorzystu je 
się 1500 tys. m sześć, ziemi 
przeznaczając ją na tereny 
depresyjne, leżące między 
ulicą Marynarki Polskiej a 
Wiślną oraz na budowę wa 
lu ziemnego wzdłuż nowe­
go wybrzeża o wysokości 
od 7 do 20 m, który będzie 
chronił Kanał Portowy przed 
wiatrami.

Przy „Zakręcie Pięciu Gwizd­
ków” wykonano jedynie część 
robót przy jednym odcinku bar 
dziej wysuniętym i określo­
nym w projekcie jako odcinek 
BC. Natomiast odcinek AB 
znajdujący się bliżej wyjścia 
w morze właściwie pozostał 
nietknięty, ponieważ do tej i 
pory Ministerstwo Żeglugi nie 1 
zatwierdziło projektu jego prze­
budowy. Toczą się bowiem dy ­
skusje nad tym, czy koniecz- ] 
r.e jest przedłużenie torów 
poddźwigowych na tym odcin­
ku, czy też nie. Zdaniem por­
towców sprawa ta nie powinna 
podlegać jakiejkolwiek dysku­
sji Wątpliwości i nieco p"zy- 
długie dyskusje wypływają zaś 
z braku decyzji : twierdzenia 
tych robót, których koszt w 
niewielkim zresztą stopniu mu­
siałby wzrosnąć.

W dyskusjach jednak powin­
no się wziąć pod uwagę to. ż- 
nie wykonanie najbliższego od 
morza odcinka „Zakrętu Pięciu 
Gwizdków” hamuje dalsze ro­
boty po tej stronie kanału i w 
pewnym stopmu nie przynosi 
spodziewanych efektów.

Warto by podejść do tych 
spraw mając na uwadze 
przede wszystkim to, że od 
stopnia, w jakim zostaną 
wykonane roboty zależy u- 
sprawnienic pracy portu, a 
więc przyspieszenie obsługi 
statków no i podniesienie 
rangi portu gdańskiego do 
portów, dla których nie bę­
dzie problemem obsługa żad 
nego statku, pływającego na 
wodach Morza Bałtyckiego.

Nie ulega chyba najmniej 
szej wątpliwości, że posze­
rzenie Kanału Portowego w 
Gdańsku jest inwestycją ze 
wszech miar słuszną i wartą . 
jak największego poparcia. S 
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Republika Cypru
£YPR jest trzecią co

do wielkości wyspą 
na Morzu Śródziemnym. 
Powierzchnia jego wyno 
si 9251 kilometrów kwa­
dratowych, liczba miesz­
kańców — 536 tysięcy
osób. Ludność wyspy skła 
da się w 80 proc. z Gre 
ków, w 18 proc. z Tur­
ków, reszte stanowią nie 
wielkie grupy Ormian 
i Anglików. Stolica Cy­
pru jest NIKOZJA.

Gospodarka Cypru o- 
piera się głównie na roi 
nictwie, (44 proc. ogólnej 
wartości produkcji). U- 
prawia się tam zboże, wi 
norośl, oliwki, migdały, 
owoce cytrusowe, tytoń 
i bawełnę. Cypr jest tak 
że bogaty w złoża mine­
ralne — rudy miedzianej, 
żelaznej, chromu oraz 
azbestu. Przemysł ograni 
cza się głównie do pro­
dukcji artykułów spożyw 
czych, tekstylnych i ma­
teriałów budowlanych.

W drugiej połowie u- 
biegłego stulecia Cyprem 
zainteresowali się ANGLI 
CY. Ważne położenie stra 
tegiczne wyspy — w po­
bliżu Suezu i na szlaku 
wiodącym do Indii — 
czyniło ją dogodnym 
punktem dla założenia 
bazy wypadowej ekspe­
dycji kolonialnych. W 
końcu 1878 r., rząd bry­
tyjski wymusił na sułta­
nie tureckim, osłabionym 
klęskami w wojnie z Ro 
sją, odstąpienie Cypru 
Wkrótce potem zajęły 
wyspę wojska brytyjskie. 
W roku 1925 Cypr został 
ogłoszony kolonią brytyj 
ską.
DO drugiej wojnie świa 

towej wzmogły się 
na Cyprze tendencje nie 
podległościowe. Ich ofi­
cjalnym przedstawicielem

uznany został — m. tn. 
na skutek represji, jakich 
doznał ze strony władz 
brytyjskich — aroybis- 
kup wyznania .grecko - 
katolickiego — MAKA- 
RIOS. Od 1955 roku wal 
czyli partyzanci cypryj­
scy przeciwko Anglikom. 
Trwało to z niewielkimi 
przerwami do marca 1959.

Rząd brytyjski musiał 
wreszcie uznać koniecz­
ność zmiany statutu Cy­
pru. Początkowo wpraw­
dzie usiłował grać na 
zwłokę — m. in. stosu­
jąc tradycyjną metodę 
podsycania waśni naro­
dowościowych, co dopro­
wadziło do faktycznej 
wojny domowej na Cy­
prze między grecką więk 
szością i turecką mniej­
szością. Dopiero w lu­
tym ubiegłego roku, na 
konferencji ministrów 
spraw zagranicznych Wiel 
klej Brytanii, Grecji i 
Turcji w Londynie (uczę 
stniczyli w niej także ar­
cybiskup Makarios i 
przedstawiciel mniejszoś­
ci tureckiej Kutczuk) usta 
łono, że 19 lutego 1.95.9 
roku proklamowana zo­
stanie REPUBLIKA CY­
PRU.

Termin ten był kilka­
krotnie odkładany, głów­
nie z powodu eksteryto­
rialnych baz brytyjskich,

Przyjęcie kompromisu 
w tej sprawie umożliwi­
ło ostateczne proklamo­
wanie Republiki Cypryj­
skiej w dniu 16 sierpnia. 
Nie jest to leszcz? pełna 
niepodległość — Brytyj­
czycy pozostawili prze­
cież na Cyprze sioe głów 
ne bastiony wojskowe, 
co daje im możność dal 
szego ingerowania w 
sprawy wewnętrzne wyg 
PV. (M. J.)
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„Mań nad Wschodem"

Instytut Im. J. G. Herde 
ra w Marburgu obchodzi 
w tym roku dziesiątą rocz­
nicę wznowionej po wojnie 
działalności w dziedzinie 
osławionej „Ostforschung”, 

badań nad Wschodem.
Wśród kilkudziesięciu insty­

tucji tego rodzaju w Niem­
czech zachodnich, instytut Her 
dera, pretendujący do miana 
najpoważniejszej placówki w 
rzędzie „Ostinstytutów”, po­
siada niezwykle bogato wypo­
sażone zbiory. Jak podała 
„Deutsche Woche’» biblioteka
snnnntUfU .Herdera liczy około 50 ooo tomów. Pracownia karto 
graficzna dysponuje 12.500 map. 
Dział bibliograficzny prowadzi 
ewidencję wszystkich wydaw­
nictw związanych z Europą

MMiMM

O rozmiarach badań nad 
Wschodem, obliczonych na pe­
netrację naukowców i publicy­
stów zachodnioniemieckich w 
sprawy Wschodu, najlepiej

Koreańczycy 
?... harcerze

wschodnią doistępnych w nrf. ki, szufladki, bombonierki
pudelka, maskownice do te­
lewizorów i nowość (w ta­
jemnicy!) okładziny do ła- 

—, _zienek. To galanteria, któ-
„sssrä“ ” ,opuTM stoir. fai?rf,cz-

muje 175.000 pozycji, dostęp- ne * wędruje w ilości kilku- 
nych dla wszystkich, których nastu ton do rąk mieszkań- 
za-admema wschodnie intere- ców Polski, ZSRR i Rumu-

nii. ^
Folia winidurowa, płyta 

polisyrenowa, czy folia po­
lietylenowa, zrobiły w ciągu 
kilku lat ZAWROTNĄ KA­
RIERĘ. I jak każde zjawi­
ska en vogue ma 

. swoich entuzjastów i prze-
w „Pulfrachcie ciwników

JESTEŚMY w Sopockich j wość fabryki powinna się 
* Zakładach Przemysłu Te' 

fenowego, a ściślej w fa­
bryce wyrobów z tworzyw 
sztucznych.

Petentów dyrektora kokie 
teryjnie witają kolorowe 
wyroby. Na biurku, w ga 
blotce, stoliku i półkach 
mienią się różnorodnością 
barw torebki, obcasy - szpil

V
Współpracujące * centralami 

handlu zagranicznego i armato­
rami w frachtowaniu statków 
przedsiębiorstwo „POLERACHT” 
W Gdyni spełnia coraz lepiej i 
W coraz szerszym zakresie swe 
funkcje. Miernikiem oceny jego 
działalności — obok bezspor­
nych rezultatów finasowych — 
może być także zainteresowa 
nie zagranicy, wyrażane w kie 
rowaniu studentów do „Pol- 
frachtu’» na pra-.,yki.

Obcokrajowcy już od paru 
lat zdobywają tu międzynaro­
dowe „ostrogi” maklerskie. Tu 
specjalizowali się już m. in. 
Niemcy, a obecnie w gdyńskiej 
centrali przebywają na prakty­
ce dwaj KOREAŃCZYCY — 
studenci sopockiej WSE.

Przy okazji warto dodać, że 
„Polfracht’» wzbudził zaintere­
sowanie nawet... wśród śląsnich 
harcerzy. Ostatnio gościła tu 
kilkuosobowa grupa, pragnąca 
poznać tajniki działalności 
przedsiębiorstwa. Największe 
wrażenie wywarły na przyby­
łych aparaty dalekopisów, od­
bierające bezpośrednio teksty 
nadawane nawet w krajach za­
morskich. Wyczerpujących wy­
jaśnień udzielała harcerzom do­
świadczona teletypistka p. Jad
Wiga JABŁOŃSKA.

Galanteria foliowa sta­
nowi jednak aż połowę 
obrotu Centralnego Zarżą 
du Handlu Obuwiem. Z 
tego na zakłady sopockie 
przypada znów 65 procent 
w skali krajowej.
— Procent ten byłby jesz­

cze większy — mówi dyrek­
tor Batycki — gdyby nie 
brak koordynacji na rynku 
surowcowym.

Niedobór surowców to jed 
na z trzech zasadniczych 
trudności w rozwoju eks­
portu S. Z. P. T.

SUROWCE

KIE jest chyba żadną ta­
jemnicą, że zaopatrzenie 

zakładu produkcyjnego w 
surowce zależne jest w pew 
nej mierze od inwencji za­
opatrzeniowców. I tylko dzię 
ki niej udało się kierowni­
ctwu na początku tego ro­
ku nie tylko zapobiec zaha­
mowaniu produkcji, lecz 
także godnie wystąpić na 
Targach Poznańskich z no­
wą kolekcją wyrobów. Jed­
nak uzyskane 45 ton — nie­
mal wymuszone na gliwic­
kim „Chemiplascie”, nie za­
bezpieczyło bynajmniej cią­
głości prac zakładowi. Dla- 

(ti) ‘ tego inicjatywa i zapobiegli

stać również udziałem Wo 
jewódzkiego Zjednoczenia 
Przemyślu Terenowego w 
Gdańsku. Szczególnie, że ga 
lanterią sopocką zaintereso­
wała się jeszcze m. in. Szwe 
cja i Finlandia.

MODELE

GDYBY nie udało się na­
wet chwilowo znaleźć 

krajowego pokrycia na su­
rowce, zmuszeni będziemy 
zakupić za granicą i wraz z 
naszą pracą - modelem eks­
portować. Wartością ekspor 
tową stanie się więc praca 
i na nią trzeba zwrócić 
szczególną uwagę.

W wielkiej hali sopockiej 
fabryki obok stanowisk pro­
dukcyjnych piętrzą się stosy 
bieżąco wykonywanych sztuk. 
Wśród nich zwraca uwagę 
jasna walizeczka. Jej wyko­
nanie nie budzi najmniejszych 
zastrzeżeń, a super nowocze­
sna forma wręcz zachwyca.
- Tak — skarży się dyrek 

tor — ale nasi kaletnicy wy­
czerpali już wszystkie swo­
je pomysły. Co miesiąc mu­
szą stworzyć ok. 60 nowych 
wzorów». Od tego zależy a- 
trakcyjność naszyU. wytwo­
rów. A zatem i utrzymanie 
się na rynkach zagranicz­
nych.

— Zresztą samo modelo­
wanie nie należy do obo­
wiązków kaletnika.

0TO paradoks wymagają­
cy rychłego rozwiąza­

nia Z jednej strony kadra 
rzemieślnicza Sopockich Za 
kładów trudni się nadpro­
gramowo tworzeniem projek 
tów galanteryjnych, traktu­
jąc to zajęcie jako przykrą 
konieczność, z drugiej lu­
dzie do tego powołani — 
plastycy są w poszukiwaniu 
możliwości twórczych, a co 
zatem idzie stabilizacji swej 
sytuacji materialnej, ale 
twórczość użytkową wciąż u- 
ważają za coś uwłaczającego 
artyście. A przecież właśnie 
plastycy jakże c/.ęsfo za­
chwycają się pomysłowoś­
cią, kolorem i formą przed­
miotów za szybą wystawową 
sklepów komisowych.

Za granicą przy wytwór­
niach konfekcji i galanterii 
zatrudniona jest cała armia 
plastyków i architektów. U 
nas poszczególne dziedziny

przemysłu konfekcyjnego też 
pracują w oparciu o takie 
wzorcowanie. Galanteria, ta 
najbardziej wdzięczna do­
mena koloru, formy i po­
mysłowości twórczej, pozo­
staje natomiast dotąd nie­
zauważona przez, bądź co 
bądź, liczne środowisko pla­
styczne Wybrzeża. Traci na 
tym klient, zakład produk­
cyjny, eksport i wreszcie 
sami plastycy. Oczywiście 
dowolność twórczą trzeba tu 
zmieścić w rygorach han­
dlowych. Od tego bowiem 
zależeć będzie wartość eks­
portowanej pracy.

CENY
l SUKCES eksportowy u- 

warunkowanv jest jesz 
cze taniością wyrobu.

Prez. MRN Sopotu, które­
mu podlega gospodarczo za­
kład o którym mowa, w swo 
im programie ekonomicznym 
założyła sobie maksymalną 
eksploatację wszystkich do­
stępnych źródeł. Na skutek 
tego sopockie przedsiębior­
stwa mają stosunkowo wy­
soką stopę akumulacyjną.

Dla eksportu stwarza to 
mimo woli rodzaj cła aku-! 
mulacyjnego. W związku z 
tym trzeba by ewentualnie 
rozpatrzyć możliwość odstą­
pienia od tej zasady na 
rzecz zakładów eksportują­
cych.

Przedsiębiorstwa w NRD 
— na przykład — dystansu- \ 
ją nas pod tym względem.! 
Ceny niemieckie są prze-; 
ciętnie o 20 proc. niższe za-j 
równo w kraju jak i w eks-: 
porc e. Nie jest to, z pewno 
ścią, jedyny sposób potanie— 
nia produktów plastykowych, j 
Szczegółowa analiza wyka-! 
że prawdopodobnie i inne' 
utajone możliwości obniżki 
cen, może w samym proce-; 
sie wytwórczym.

Pamiętamy przecież dobrze,1 
że aktówka przed trzema la­
ty kosztowała 260 zł, dziś —| 
Gkoło 100 zł. I wówczas i dziś 
ceny kalkulowane były i są 
na podstawie kosztów pro­
dukcji. Obniżka stała się 
możliwa dzięki zwiększeniu 
ilości wyprodukowanego to­
waru. Zaś zwiększona ilość 
może być sprzedawana pod 
warunkiem zaspokojenia wy­
bredniejszych już gustów 
klientów.

tH.

PIĘKNE, ALE NIE... NAJPIĘKNIEJSZE

Ani Polka Marzenna Malinowska (po lewej) ani, 
Holenderka Kalinka Blecker w swym wdzięcznym 
stroju narodowym nie zwyciężyły w konkursie pięk 
ności w Long Beach (Kalifornia). A szkoda...

KOŃCZĄ SIĘ WAKACJE

Międzynarodowe misterium astronaułyczne

Astronautyka - bliżej ziemi
W mroku czterech ogromnych auli Królewskiego 

Instytutu Technologii w Sztokholmie toczy się da­
lej swego rodzaju międzynarodowe ..misterium a- 
stronautyczne”. Oświetlona sylwetka prelegenta, 
obok ekran projekcyjny... Pojawiają się na nim fo­
tografie, wykresy i schematy, ilustrujące referowa­
ne, niekiedy ogromnie złożone problemy.

Termin „misterium” słusz 
ny • jest jednak tylko w od 
niesieniu do samej scenerii 
obrad. Ich tematykę cechu­
je raczej stosunkowo dale­
ko posunięta konkretność.

Przed nauką zarysowało 
się wyraźnie wiele nowych,

' wcale niełatwych, wymaga­
jących jeszcze rozwiązania 
problemów. „Jak wielkimi 
nie wydawałyby nam się 
dzisiaj dotychczasowe eks­
perymenty kosmiczne” — 
stwierdził w trakcie obrad 
dr Von Braun — są one tak 
prymitywne, jak ongiś pier 
wsze próby z balonami wy­
pełnionymi gorącym powie­
trzem, za pośrednictwem 
których człowiek czynił 
wstępne próby wtargnięcia 
w dolną atmosferę”.

* * *
Jednym z elementar­

nych warunków realizacji 
podróży międzyplanetar­
nych jest szczegółowe po­
znanie najbliższego „kos­
micznego” otoczenia Zie­
mi. Wiele nowych da­
nych na ten temat przy­
niosły referaty radzieckie.
I tak np. T. N. Nazarowa 

zreferowała wyniki badań 
w zakresie występowania 
cząstek meteorycznych. Zre-

duża. Nie wydaje się, aby 
z tej strony mogły płynąć 
trudności dła przyszłych zdo 
bywców Kosmosu.

* * *

Wielką senacją IX Kon­
gresu Austronautycwnego byl 
referat wybitnego astrono­
ma radzieckiego prof. A. 
Michajlowa. Autor poda! w 
nim nowe szczegóły odnoś­
ne techniki sfotografowania 
przeciwnej strony Księżyca 
(połączone z demonstracją 
oryginałów szeregu przeka­
zanych na Ziemię fotografii 
srebrnego globu).

W rozmowie z korespon­
dentem WIT-AR-u prof. I i 
chajłow podkreślił, że byl 
to w zasadzie dopiero eks­
peryment wstępny i po na­
stępnych księżycowych „lo-j 
tach fotograficznych” można 
spodziewać się wielu no-i 
wych szczegółów.

Opracowanie znacznej ilości j 
zdjęć fotograficznych Księżyca i 
przekazanych na Ziemię w j 
trakcie tegc pionierskiego eks- I 
perymentu — stanowi osobny j 
prob'em. Katalog wszystkich ' 
nowo odkrytych szczegółów to­
pografii srebrnego giobu moż­
na podzielić w tej chwili na 
trzy części. 251 obiektów zo- j 
stało zlokalizowanych już cal- ( 
kiem niedwuznacznie. Real-1 
ność 190 innych obiektów moż­
na założyć z dużym stopniem 
prawdopodobieństwa. 57 szcze-;

łaby nierównie bardziej skom­
plikowana. Już samo dokładne 
wysterowanie „rakiety foto ,ra- 
ficznej byłoby poważnie utruil 
nione, ze względu na stosun­
kowo małą dokładność astro­
nomicznych obliczeń odległo­
ści, dzielących Ziemię od tych 
ciał niebieskich. Zdaniem prof. 
Michajlowa dokładność tę bę­
dzie można powiększyć dzięki 
radarowym obserwacjom pla- 
net. Oczywiście, zdjęcie niewi­
dzialnej strony Księżyca nale­
ży traktować jako początek no 
wej metody bada—czej, rozcią­
gniętej z czasem na wszystkie 
planety naszego układu sło­
necznego.

♦ * *
Wielki nacisk na popula­

ryzację prasową swych „pla 
| nów kosmicznych” położyli 
i Amerykanie. Obok omówie­
nia szeregu swych niewąt­
pliwie * poważnych sukcesów 
badawczych (satelity serii 
„Pionier”, „Tiros”, „Explo­
rer”) wybiegali oni w nie- 

i których referatach w dosyć 
i daleką przyszłość. Przez ca- 
! łe półtorej godziny omawiał 
i te. projekty dr von Braun.

Jesteśmy jeszcze w okresie sezonowego obniże­
nia energii umysłowej. Wiadomo — winny są atra­
kcje lata: urlopy, plaże, wyprawy na grzyby itp. 
W tym depresyjnym okresie wykonaliśmy jednak 
poważne zadanie: powstał aparat społeczny, po­
wołany do wykonywania uchwał V Plenum KC 
PZPR w sprawie rewizji inwestycji, planowanych 
na lata 1961 — 65.

alizowane za pośrednictwem j góiów przedstawia się dosyć 
sputnika 3 i trzech „Łunni- niewyraźnie i wymaga jeszcze 
ków” — świadczą one, że 
gęstość tego rodzaju czą­
stek materii w pobliżu Zie­
mi ulega wprawdzie zrnia- ^__ _______ ________
nom, nie jest jednak zbyt w tym przypadku sprawa’ by

dalszego zbadania.
Zapytany o możliwość prze­

kazania na Ziemię podobną 
technika zdjęć fotograficznych 
Marsa, Wenus, i innych planet, 
prof. Michajłow stwierdził, że

W czasie specjalnego po­
siedzenia delegatów państw 
członkowskich Międzynaro­
dowej Federacji Aslrona- 
utycznej omawiane były 
sprawy organizacyjne Mię­
dzynarodowej Akademii A 
stronautycznej. Jako siedzi­
bę jej ostatecznie wybrano 
Paryż,

Przewodniczący M. A. A. 
prof. Karman (USA) poin­
formował dziennikarzy o 
planowanym utworzeniu 
przy tej instytucji specjal­
nego międzynarodowego la­
boratorium badań księżyco­
wych. Same szczegóły orga­
nizacyjne MAA są jeszcze 
w toku opracowywania. 
Związek Radziecki nie zgło 
si] udziału w pracach tej. 
nowej instytucji.

Ryszard Doński '

I w woj. gdańskim mamy 
* już to zadanie szczęśli­
wie za sobą. We wszyst­
kich miastach i powiatach 
województwa powstały przy 
prezydiach rad narodowych 
zespoły, które się zajmą 
rewizją projektów inwesty 
cyjnych. Na ich czele sta­
nęli przeważnie przewodni-, 
czący prezydiów rad naro- i 
dowych, a w skład człon-1 
ków wchodzą specjaliści: 
rozmaitych branż, przedsta- j 
wiciele komitetów powiato-j 
wych i miejskich PZPR, I 
związków zawodowych, ban j 
ków oraz aktywiści spolecz; 
ni. Będą oni rewidowali! 
wiążąco plany inwestycji i 
realizowanych z terenowych 
budżetów oraz opiniowali 
plany, zastrzeżone do decy­
zji władz wojewódzkich.

Całością rewizji inwesty­
cji w województwie kiero­
wać będzie zespół ukonsty­
tuowany przy Prezydium 
WRN.

Na jego czele stanął zastęp­
ca przewodniczącego Prezy­
dium WRN inż. Karol Sniie- 
lak, wiceprzewodniczącym jest 
dr Kazimierz Podoski z 
WKPG, członkami są m. in. 
Henryk Sliwowski — kierow­
nik Wydziału Ekonomicznego 
KW PZPR, Henryk Pestka — 
kierownik Wydziału Rolnego 
KW PZPR i inż. Józef Rogow 
ski z WKPG. Do stałego zes­
połu wchodzą ponadto liczni 
inni fachowcy i rzeczoznaw­
cy z poszczególnych branż.
W toku swych prac zes­

poły, zarówno wojewódzki 
jak i powiatowy, będą kon

sultowały się z poszczegól­
nymi instytucjami oraz z 
szerokim aktywem fachow­
ców i naukowców.

Ponadto przy Prezydium 
WRN powołano zespoły spe 
cjalistów, m. in.: rolny, 
przemysłu materiałów bu­
dowlanych, handlu, budow­
nictwa mieszkaniowego i 
komunalnego, budownictwa 
szkolnego, ochrony zdrowia, 
inwestycji kulturalnych, 
sportowych, komunikacyj­
nych i inne.

Analogicznie do upraw­
nień zespołu wojewódzkie­
go w stosunku do zespołów 
miejskich i powiatowych 
ostateczne decyzje co do 
ważniejszych inwestycji wo 
jewódzkich będzie podejmo 
wała WARSZAWA. Tak np. 
wiadomo już, że zespól przy 
Radzie Ministrów pod prze 
wodnictwem dr Stefana Ję- 
drychowskiego decydować 
będzie w sprawie budowy 
wodociągów i teatru w 
Gdańsku oraz Domu Kultu­
ry w Elblągu. Oczywiście, 
przedstawiciele naszego wo­
jewództwa będą mieli w 
tych sprawach pełną możli­
wość obrony swoich koncep 
cji.

W zespołach będą zapa­
dały decyzje wielkiej wagi 
nie tylko dla całości gospo­
darki narodowej. Staną się 
one spraw'a dnia pow'szed 
mego 1 dla poszczególnych 
zakładów pracy, a w nieod­

zownym końcowym działa­
niu i dla każdego z nas.

U Musimy znaleźć jak naj­
więcej możliwości osiągnięcia 
wzrostu produkcji i usług drogą 
podniesienia zdolności produk­
cyjnych bez dokonywania in­
westycji;

W Musimy wyrzec się inwe­
stycji zbędnych lub przedwczes 
nych;

musimy zwiększyć jak naj 
bardziej ekonomiczną efektyw­
ność planowanych inwestycji;

HI tam, gd/ie inwestycje bę­
dą konieczne, musimy znaleźć 
najtańsze i najoszczędniejsze 
rozwiązania

obejmie rewizję inwesty­
cji planowanych na lata 
1962 — 65, ma być zaknń 
czorty z końcem roku 
1961.

Nie jest więc czasu za 
dużo na wykonanie tej 
miary zadania. Będzie ono 
wymagało intensywnej pra 
cy. Wkraczamy już w jej 
okres.
Szczęśliwie łączy się on 

z końcem okresu wakacyjne 
go. Ludzie pracy wraca5 a z•m musimy dokonać wyboru . , ... . , • , .

formy inwestowania: zdec> do- ( rybek, grzybków l kajaków
wać się na rekonstrukcję, roz- [ z nowym zasobem sil fi­
li udowę, albo budownictwo »o- zycznYch i psychicznych A 
we, zapewniając możliwie naj- c , j.
krótszy okres zamrożenia na- te czynniki -W dużym st p- 
ktadów inwestycyjnych i naj-| niu kształtują dobrą wolę 
nvc’W udział robót budowla- | społeczną. Redą bardzo po- 

nt musimy dążyć do skro- j trzebne te siły i ta wola 
cenią cyklu realizacji inwesty j dla wykonania zadania, ja- 
cj*- , - j kie postawiło przed nami V

j Rewizja powinna przy- j plenum PZPR. Zadanie jest 
i nieść wygospodarowanie o-. tej miary, że w jego wyko- 
, szczędnosci w nakładach j nywaniu znajdzie się miej- 
inwestycyjnyeh w maksy-. sce flla kaidcgo człowieka 
marnej wysokości nie tylko pr;,ey
bez uszczuplenia zadań w 
zakresie produkcji i usług W dalszych naszych publi
ale i przy ich zwiększeniu.’ i ka,cjach się wska

W szczególności bardzo j ?as , czytelnikowi _ bardziej

MŁODZIEŻ WĘGIERSKA NA WYBRZEŻU

Wczoraj5 przybyła na Wybrzeże 50-osobowa grupa 
studentów i młodzieży węgierskiej, która zatrzyma 
się w trójmieście 7 dni. W czasie pobytu nad Bałty- 
kiem młodzież węgierska zwiedzi najatrakcyjniejsze 
zakłady pracy, Gdynię, Gdańsk, Sopot oraz spotka 
się z młodzieżą ZMS owską, Na zdjęciu: młodzież 
węgierska, pod przewodnictwem Teresy By mszy,

udaje się na miejsce zakwaterowań.
Fot. Wł. Nieżywiński

konkretnie to miejsce.
W. K.

NA DZIEŃ 19 SIERPNIA 1960 R.
PROGRAM LOKALNY

6.13 — Audycja na „Dzień do­
bry”. 7.00 — Radioreklama. 7.50 
— Muzyka rozrywkowa. 11.00 — 
Koncert poranny. 11.27 — Ser­
wis rybacki. 16.10 — Koncert 
solistów: Edwin Kowalik — for­
tepian. 16.30 — „Wiersze poe­
tów z grupy Metafora”. 16.50 — 
„En are humanum est”. J7.20 — 
„Horyzonty”. 18.00 — Przegląd 
aktualności Wybrzeża. 19.05 — 
Serwis rybacki 1 informacje.

PROGRAM OGÓLNOPOLSKI

ważne będą zadania w dzie 
dżinie rozszerzenia ekspor­
tu i zastępowania uciążli­
wego importu surowcami i 
wyrobami krajowymi.

Rejestr środków realiza­
cji tych zadań jest nie do 
wyliczenia w artykule. Weź 
my choćby tylko budowni­
ctwo przemysłowe:

W zakresie robót budowla 
nych powinniśmy:

zmniejszyć wielkość robót bu 
dowlanych przez ograniczenie 
obudowy urządzeń przemysło­
wych, przez stosowanie urzą­
dzeń wolnostojących lub czę­
ściowo obudowanych, pełniej­
szego wykorzystania powierzch­
ni produkcyjnych, scalania bu­
dynków;

wyeliminować przerosty ku­
baturowe hal produkcyjnych i 
magazynowych;

wyeliminować nadmierne po­
wierzchnie składowe; 

stosować lżejsze konstrukcje

w szczególności oszczędzać stal. i fadv nraktvnzne l'Üh' 7 o ,n

*srvsjgsr\ xss1?*hśt«Trd 3y!"
d,,Jąevc„ i,p. uf jiT«Ä

A ileż jest . do zrobienia Stanisława Szenica „Maria Szy- 
i • i • , .i manowska i isi czasv” 11 32W rolnictwie, w buaowmc-j Koncert muzyki koreańskiej, 

twie mieszkaniowym, w go-1U-45 — z cyklu „Kalejdoskop
spodarce komunalnej! Zada ! 12-10 ~ chwila muzy• i . . ' ki. 15.10 — , Swoiskie melodie’»ma, powtarzamy, me do Gra zespół harmonistówTa- 
przeliczenia. Nic dziwnego, deusza Wesołowskiego. 15.30 — 
że decyzją Rady Ministrów f?,1,3 ci odcinek pow. „w?ż 
zostały przewidziane specjał '-5Aud7akSna.Tsl
r.e nagrody indywidualne i,— Muzyka i aktualności. 19.00 
zbiorowe dla inicjatorów! - Yiad- 19-i5 — „Poetyckie sy-
oszczedności Role dla ' , . Y^^^ Jadwigi Gnie-usz.częanosci. roie cua gPs- , wiewskiej. Michała Tarasi«wi-
podarczego myślenia i ini- cza, Bogdana Justynowicza 1 
cjatywy olbrzymie i silisz- Mirosława Stecewicza. 19.?o — 

-„...i. • . , Koncert svmfonicznv *>n aa _ne jest, zęby mysi twór- Audycja literacka. 20 56 — d c
cza w tej dziedzinie znała-, koncertu. 21.40 — z kraju i ze
zła społeczne uznanie. świata i wiad. sportowe. 22.’c

.......................... I“ „Kapliczka przy drodze” słuOkres rewizji planów Chowisko Edwarda Fiszera”, 
inwestycyjnych rozłożony ~ Melodie rozrywkowe.
został na dwa etapy. w oprać.6 stefana JrTpń7ki-go' 
Pierwszy etap, obejmują-; 23.35 — Muzyka taneczna. 23 50 
cy inwestycje przewidzia- — wiadomości.
ne do realizacji w roku----------------- —----- ------------
1961, powinien być zakon- I 
czony do końca bieżącego 
roku. Drugi etap, który

: I • 4
rt-ł n r <1 r * j k

Zam. 156! — M-6

GisfMKif
Gdańsku
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Tylko dla kobiet

Bad i kolorowa!
Różnie z tobą, Kobieto, bywało w dziejach. 

Byłaś poetką, jak Safo, i natchnieniem poetów, jak 
Laura, czy rodzima Maryla. Byłaś dziewicą — ofia- 
rą, jak Wanda „co nie chciała Niemca”, wodzem 
jak Joanna d’Arc i dziewicą — bohaterem, jak 
Emilia Plater. Zdarzyło ci się też być Ksantypą, 
która obrzydzała życie mężowi, zabraniając mu nie­
winnych przechadzek po ateńskim rynku...

A dziś w epoce atomu, sputników i relaksu?... 
Czym zadziwisz, czym wprawisz w zachwyt otocze­
nie, gdy ideałem staje się zwykła, codzienna kobie­
ta) człowiek pracy. Może tak być pod jednym 
wszakże warunkiem: nosisz być kolorowa.

IZ ÓLOROWO, barwnie, 
AV pstro — na kobiecie i 

dokoła kobiety. Jej włosy: 
jasne albo ciemne, lecz w 
żadnym wypadku „niezdecy 
dowane”. Policzki, usta ru­
mian© — niech wybiera z 
bogatej gamy czerwieni. Su

Płaszcz: w kropki, w pepit­
kę, w paski. Dodatki: kolo­
rowe.

Dokoła kobiety — też ko 
lorowo. U wezgłowia tap­
czanu, na gładko pomalowa­
nej barwnej ścianie —■ dra- 
peria z deseniowego kre-

Nie, zdjęcia te wbrew oczekiwaniom nie pochodzą 
z okresu świetności gwiazd lat trzydziestych — 
Jean Harlow i Carole Lombard! Po prostu fryzje­
rzy, którzy widać wyczerpali już możliwości „na­
dmuchiwania” głów (przepraszamy — włosów!) ko­
biecych, postanowili je... spłaszczyć. Modystki po­
dają im rękę lansując małe, również przylegające 

do głowy, kapelusiki.
kifcnka w nasyconym kolo­
rze, przecięta paskami kon­
trastującej barwy. Szpilki 
czy trumniaki, nie szare, 
nie brązowe, nie czarne.

Wędrujący sad
W prawdziwym kłopocie 

znalazł się ostatnio Józef 
Slaga z Łącka, który zau­
ważył, że jego 20-letni sad 
zaczął pewnego dnia odda­
lać się... Przerażony z dnia 
na dzień obserwował nie­
zwykłą wędrówkę owocują 
cych drzew, które wraz z 
ziemią uchodziły w dół po 
stoku wzgórza.

Inny sadownik Maciej 
Wiatr był bardziej zadowolo 
nyodSiagi, bowiem sad osa­
dził się tu na stale, scho­
dząc w dół prawie 60 
metrów. Zjawisko to jest 
jeszcze jednym wypadkiem 
osuwania się ziemi wsku 
tek lipcowych ulewnych de 
szczów.

---- •-----

Telewizja
Piątek — 19. VIII. 60 r.

18,2» — Neptun i muzyka, 18,25 
— Omówienie programu, 18,30 — 
„Bryza” — magazyn morski — 
lok., 19,05 — „śladami 5 kól
olimpijskich”, 19,30 — Dziennik, 
1-0,55 — „wszyscy jesteśmy sę­
dziami”, 20,40 — „Blanche Fu­
ry” — film fabuł. prod, franc., 
22,25 — Ostatnie wiadomości,
Ś2,S0 — Omówienie programu.

tonu. Z takiego samego kr 
tonu bielizna pościelowa. Ra 
no pod nogą — kolorowy 
dywanik z tkaniny supeł­
kowej. Nad tapczanem — 
reprodukcja dzieła malarza- 
kolorysty.. W łazience, któ­
rej drzwi są pastelowej bar­
wy — kolorowe ręczniki 
gąbki, szklanki, kolorowe 
kafle lub lamperia, koloro­
we chodniki z sztucznej gąb 
ki. Wszystko w mieszkaniu 
gra paletą kolorów... Oto 
jak powinna urządzać wo­

kół siebie świat dzisiejsza I i kreton na firany w barw- 
kobieta. I ne wzory, barwne baweł­

niane tkaniny na sukien­
ki. Fabryki obuwia postaMODA? Kaprys? Bynaj­

mniej. To nie tylko fan
tazja Saint-Laurenta (pary­
skiego dyktatora mody) na­
rzuca dzisiejszej kobiecie 
jej nowe, kolorystyczne obo 
wiązki. To także medycyna, 
ściślej: neurologia żąda od 
Ciebie, miła, byś przy po­
mocy barw koiła stargane 
nerwy swego małżonka i... 
własne. By w atmosferze ko 
lorowej feerii wyrastały spo 
kojniej, pogodniej twoje dzie 
ci. By goście, wszedłszy w 
twe progi, czuli się dalecy 
od trosk, zatapiali się w sio 
neczno - kwiecistym krajo­
brazie wakacji.

Francuskim neurologom uda 
lo się przekonać do tej no­
wej terapii producentów wie­
lu gałęzi przemysłu. Plasty­
kowe okładziny, tkaniny na 
meble z włókien sztucznych 
czarują zielenią, szafirem, fio 
letem, ochrą... Tkaniny na su 
kienki i płaszcze sycą oczy 
barwami, które parę lat te­
mu spotykało się tylko na 
festynach ludowych i jarmar 
kach.

Fabrykanci sprzętu sanitar­
nego pokazali w paryskim Sa 
łonie Gospodarstwa Domowe­
go już nie biel, lecz wszyst­
kie kolory tęczy. Nawet do 
klinik i sal szpitalnych wtarg 
nęły wielobarwne ściany i fi­
ranki, a ponieważ od kilku 
wieków słowo „szpital” koja­
rzy się z bielą, lekarze ma­
ją nadzieję, że bogactwo 
barw odwróci myśl pacjentów 
od chorób i przyśpieszy re­
konwalescencję.

M ADZIEJĘ — to za mato 
powiedziane. Skutki 

przemalowań i ubarwień są 
już widoczne w kartach cho 
roby wielu pacjentów fran­
cuskiej neurologii. A u nas?

U nas też nie brakuje „po 
nuraków”, „nastrojowców”, 
„nerwowców” itp. Czy mo 
żerny wobec nich zastoso­
wać równie barwną terapię? 
Chyba nic nie stoi temu na 
przeszkodzie. Mamy prżecież 
ładne, kolorowe przedmio 
ty domowe z plastiku, len

rały się o kolorowe szpilki 
i półszpilki. Widuje się już 
nawet meble z okładziną z 
zielonego lub czerwonego 
plastiku. A cóż mówić o 
pięknie i wesołości naszych 
ludowych fajansów i ka­
mionek — czy tylko w No­
wym Jorku mają robić ka­
rierę?

Śmiało, miła! Twoim zrę­
cznym rękom, twojej pełnej 
gustu i świetnych pomy­
słów dekoracyjnych głowie 
oddajemy sprawę dobrych 
nastrojów otoczenia. BĄDŹ 
KOLOROWA! (if)

ff/
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TEATRY

GDANSK — Teatr Wielki — 
„Hamlet” g. 19.

SOPOT — Kameralny — Stu­
dencki Teatrzyk „CÖ-TO” — 
godz.. 20.

Letni — Miecz. Fogg z zeap. 
rozrywk. — g. 19. Rewia pio­
senki i humoru — „Wesoły 
rejs” — g. 21.30.

GDYNIA — Dramatyczny — 
„Jezioro Bodeńskie” — go­
dzina 19,30.

Muzyczny — ul. Bema 26 — 
„Paziowie królowej Marysień 
ki” g. 19.30.

GDANSK — cyrk „Arena” —
(plac Zebrań Ludowych) — 
gedz. 19.30. Przy cyrku strze­
żony parking.

* * *
FOTOPI.ASTIKON — Wrzeszcz 

„Księstwa i republiki”.
POTOPI ASTIKON MORSKI — 

Gdynia — oryginalne ?r‘ Tia 
z walk Polskiej Marynarki 
Wojenne) z ostatniej wojny 
światowei cz. I.

KINA
GDANSK — „Leningrad” — 
..Premiera odwołana” — NRD 
od lat 14 g. 10, 12.30. 15.30,
17.45, 20. „Pól żartem pół se­
rio” USA od lat 18 g. 22.

, Kameralne” — „O życie dziec 
ka” amg. cd lat 9 god>z. 15.15, 
18 20.30. „Diabeł wcie'ony"
fr. od lat 18 g. 16, 18, 20. 

„Przyjaźń” — „5-te kolo u wo­
zu” czeski — od lat 16 — g. 
17.30 20.

„Motława” — „Zezowate szczę 
ście” polski od lat 16 godz.
15.45, 18, 20.15.

„Panorama” — „Don Juan” 
węg. cd lat 16 g., 15.45, 18, 20. 

„Włókniarz” — „Wiatr w oczy” 
radź. od lat 16 g. 17, 19.

„Gedania” — „Wujaszek J an- 
cinto” hiszip. od lat 12 godz. 
16, 18, 20.

„Piast” — „Szczęśliwa droga” 
' USA od lat 12 gedz. 17.30, 20. 
„Drukarz” — „Kierowca mimo 

woli” radź. od lat 12 — godz. 
17, 19.

Czyiby zmierzch 
sekcji tenisowej Lechii?

Dziwnie czasami układają 
się stosunki w sporcie. Przy 
kładem ich może być sek­
cja tenisowa Lechii Gdańsk. 
Gdy sekcja ta powstała „na 
gruzach” rozwiązanej
YMCA, musiała początko­
wo dzielić się kortami z 
AZS-em we Wrzeszczu. Cia 
sno było na kortach, któ­
re zresztą przeszły później 
do AZS, więc próbowano 
rozwiązać sytuację przez 
dzierżawienie kortu w So­
pocie. Bardzo utrudniona 
była to praca, połączona z 
kłopotliwymi dojazdami i 
niemożliwością zorganizowa 
nia własnej systematycznej 
pracy szkoleniowej.

I o dziwo — w tym właś 
nie trudnym okresie lat 
1950—56, tenisiści Lechii 
znajdowali się w czołówce 
klubów tenisowych Wybrze- 
ift. Mówią o tym liczne suk

larsz małży
do jeziora

Przebywający nad Jezio­
rem Rożnowskim turyści by 
li ostatnio świadkami nieco­
dziennego zjawiska. Wsku­
tek obniżenia się poziomu 
wody w jeziorze (przygoto­
wywano w ten sposób re­
zerwę dla wód Popradu) w 
mule znalazły się bez wody 
tysiące małży. Mięczaki te 
żyją na dnie stawów, rzek 
i jezior. Pozbawione wody 
małże rozpoczęły prawdziwy 
marsz w kierunku jeziora, 
które odsunęło się od nich
0 kilka do kilkudziesięciu 
metrów. Znacząc po dro­
dze głębokie ślady w mu­
le i piasku. Marsz małży 
rozpoczął się wczoraj rano
1 już wieczorem wszystkie 
znalazły się W wodzie.

W kilku zdaniach
o sopockim Klubie Jeździeckim

Od kilku lat rozwija w Podczas sopockiej sparta- 
Sopocie swoją działalność kiady sportowej odbyły się 
Klub Jeździecki, skupiali- w tym mieście zawody hip- 
cy 70 osób. Obcowanie z piczne, w których triumfo- 
koniem, to nie tylko świet wał p. Sybilskl.
ny wypoczynek dia doro- N mistrzostwach Polski 
słych, ale także ważny czyn .
nik Wychowawczy młodzie- juniorów, rozgrywanych we 
ży. Wrocławiu Kadlubowski na

Sopocki klub w ostatnim „Heksametrze zajął V miej 
czasie zanotował wiele suk- see, a Wiatrowski na „Li- 
cesów sportowych. Podczas micie” — X. 
zawodów w Kw;dzynie
dwaj juniorzy sopoccy - Podczas ostatnio rozgry-
Wiatrowski i Kadlubowski wanych zawodów hippicz- 
— startujący w wszechstron °ych w Sopocie, w któ-
nym konkursie konia wierz U'ch startowali także jeź-
chowego zajęli II i III miej dźcy JKS „Start” dwa czo-
sca. WKKW składał się z *>we miejsca zdobyli. Wia- 
próby ujeżdżania konia na trowski na „Festiwalu 
czworoboku, crossu w tere- oraz Kadlubowsk: na „I*rag 
nie i „parcoursu”. Sopocia- menele”, 
nie startowali więc na tra-j Niewątpliwą zasługą w 
sie, na której walczyli rów odnoszeniu sukcesów jest 
nież polscy olimpijczycy. W świetne wyszkolenie tech- 
konkursie szybkości Kadłu-,niczne sopockich jeźdźców 
bowski na „Rygorze” byi i ładny styl jazdy. A nad 
drugi, ustępując miejsca jej tym czuwa zasłużony mistrz 
dynie olimpijczykowi Babi-.sportu jeździeckiego pik. 
reckiemu. I Rommel.

no było szukać juniorów 
Lechii. Również brak było 
zgłoszenia zespołu juniorów 
do drużynowych mistrzostw 
Polski, a na propozycję zor 
ganizowania gdańskiej spar 
takiady wspólnie z AZS-em 
Lechia odpowiedziała... mil 
czeniem.

Dochodzą słuchy, że chłop
własnego ośrodka tenisowe­
go, posiadającego wszelkie 
konieczne urządzenia ze

Marsfe
TOmTü . £ WI TAl£>KI • J

Zdecydowaliśmy, żeby | my wspominać o naszych 
‘bombach atomowych?

Zapadła cisza. Przerwał ją 
Bouquet:

— To by im chyba dało 
do myślenia! — zauważył. — 
Ale czy to nam na dobre 
wyjdzie chwalić się tym? 
Oto pytanie!

Zastanowiłem się:
— Myślę, że można im 

wspomnieć, iż umiemy roz­
bijać atom. I że nawet wy­
korzystujemy to w naszym 
przemyśle. Natomiast sądzę, 
że n‘e wypada nam prze­
chwalać się tymi bombami.

— Tak — przyznał Ed­
ward. — To by dało im złe 
wyobrażenie o ludzkości, Tg? 
piej, żeby nie wiedzieli o 
bombach.

— Zgoda — przystałem.
—* GęTSęt na kłódkę — o- 

świadczył Bouquet

nic nie decydować, moja 
piękna — odparł Bouquet.

— A czy myślicie, że oni 
nas odwiozą z powrotem na 
Ziemię?

— Jak się im znudzimy, 
to kto wie — zapewnił ją 
Bouquet. — Zacznijmy od 
pobrania się, moja miła. Po 
prosimy wtedy o podróż po 
ślubną na Wenus, a tam, 
kto wie, czy nie znajdziemy 
sposobu, żeby się dostać ja­
koś na Ziemię? Zrobimy so­
bie taki spodkowy auto­
stop!

Edward, który zamienił 
właśnie parę zdań z m ss 
Bullit, zwrócił się teraz do 
runie:

— Miss Bullit pyta, czy w 
naszych przyszłych rozmo- 

w inni i -

— A jeśli oni zaczną pier 
wsi?...

— Dziwiło by mnie — po 
wiedziałem — żeby oni 
wśród obłoków otaczających 
ziemię byli w stanie zau­
ważyć rzadkie eksplozję ato 
mowych grzybów, W każ­
dym razie poczekajmy, 
niech oni pierwsi poruszą 
ten temat,

Jak «ię wnet przekona­
łem, nie wypadło nam dłu­
go czekać.

ROZDZIAŁ XII.

NAZAJUTRZ z samego ra 
na zostałem literalnie 

wyrwany z łóżka przez mo­
jego Marsjanina Numer 
Pierwszy, który w przeci­
wieństwie do swojej zwyk­
łej flegmy, znajdował się w 
stanie wielkiego wzburzenia.

— Co się dzieje — zapy­
tałem włączywszy swój apa 
rat.

— Idziemy natychmiast do 
pałacu rządowego — oświad 
czyi. — Minister koloniza­
cji kosmicznej chce pana 
widzieć, panie Boulanger!

— Świetnie — powiedzia­
łem. — Ucałuję tylko Selmę 

,i jestem do pańskiej dyspo­

zycji. Czy załatwił pan już 
u władz zezwolenie na nasz 
ślub?

Uniósł swoje wielkie ra­
miona i potrząsnął przeczą­
co głową:

— To potem! Te formal­
ności długo trwają, wie pan!

— Aż tak długo?
— Niechże pan się szyb­

ko ubiera, panie Boulanger! 
U nas przyszli małżonkowie 
bywają wpierw badani, prze 
świetlani i poddawani ana­
lizom dla stwierdzenia, ja­
kiego rodzaju mikrobów są 
nosicielami, Bierze sie rów­
nież pod uwagę analogiczne 
dane rodziców, dziadków i 
pradziadków.

— No, no. A potem?
— Oto pańskie spodnie, 

panie Boulanger. Jeśli Ko­
mitet Higieny da swoją ak­
ceptację, podanie młodych wę 
druje do specjalistów z U- 
rzędu Ewidencji, którzy win 
ni sprawdzić, czy organizmy 
danej pary odpowiadają so­
bie pod względem wzrostu, 
tuszy, wagi, krwi. rodzaju 
temperamentu.

— Świetnie, świetnie! Pro 
szę się posunąć, muszę sięg­
nąć po buty,

cesy czołowych tenisistów 
Lechii i pionierów — wy­
chowanków trenera Mro- 
kowskiego.

Po paru latach tenisiści 
Lechii doczekali się uprag 
nionych, własnych, zbudewa 
nych dużym wysiłkiem kor 
tów przy swym stadionie
we Wrzeszczu. I cóz się sta ______ ____^_____
ło? Z chwilą^ otrzymaniaj camj, którzy chcieliby po- 

" grać na kortach Lechii, nikt
się nie zajmuje, mimo, że 
oficjalnie zaangażowany jest 
stały trener i że sekcja po 
siada na swą działalność 
wystarczające środki finan 
sowę.

Rezultatem zaniedbań w 
pracy nad młodzieżą jest 
przejście uzdolnionego ju­
niora Pileckiego do SKT i 
podania o zwolnienie od in­
nych członków. Zdaje się 
nie ulegać wątpliwości, że 
togo rodzaju sytuacji w klu 
bie, marnującym swe środ­
ki finansowe, władze spor­
towe nie mogą tolerować. 
Czekamy tu na konieczną 
interwencję, a od kierow­
nictwa Lechii oczekuiemy 
wyjaśnień. (jg.)

Uwcsqa

sportowcy Wrjliarows
Dziś o godz. 18 w sali Gryfu 

przy ul. 12 Marca w Wejhero­
wie odbędzie się ’ zebra­
nie członków klubów sporto­
wych Grom, Jedność i Gr-f. 
Na zebraniu tym zostanie do­
konana fuzja trzech czołowych 
klibów Wejherowa.

---- 6-----

Pßlonia-'KejtierowoO'.O
Korzystając z przerwy w 

mistrzowskich rozgrywkach, 
piłkarze Il-ligowej Polonii 
Gdańsk rozegrali w Wej­
herowie spotkanie sparrln- 
gow-e z reprezentacją tego 
miasta, utworzoną z piłka­
rzy Gromu, Jedności i Gry 
fu.

Spotkanie, po dość inte­
resującej grze, zakończyło
się wynikiem bezbramko- 
wym.

ścianą treningową i szatnia 
mi włącznie, działalność 
sekcji zaczęła... zamierać. W 
tej chwili poza 6-osobową 
drużyną seniorów, wychowa 
ną w tamtych trudnych cza 
sach, Lechia nie posiada zu­
pełnie zaplćcza młodzieżo­
wego.

Ciekawe, że w rozmowach 
prywatnych działacze Łe- 
cliii lubią operować impo­
nującymi cyframi ilości ju­
niorów', szkolonych rzekomo 
w szkółce t ninnvej klubu. 
W konfrontacji jednak z 
rzeczywistością okazuje się, 
jak to podają nam oficjal­
ne dane z GO//F, w obec­
nym sezonie w żadnym z 
trzech dużych turniejów 
(spartakiada w Sopocie, mi­
strzostwa Wybrzeża, mi­
strzostwa młodzików) próż

— O, przepraszam! Potem 
zostaje tylko klinika psy­
chiatryczna, gdzie on i ona 
przebywają po miesiącu. 
Tam ustala się, czy intelek­
ty i moralność młodej pary 
nie kolidują ze sobą... Nie, 
nie potrzebuje się pan golić. 
Oto pański grzebień, panie 
Boulanger.

— I jaki potem macie pro 
cent rozwodów?

— Ach, bardzo mały! 
Mniej niż 50 procent w 
pierwszych pięciu latach!

— Brawo! — powiedzia­
łem. — Otóż ja, panie Nu­
mer Pierwszy mam zamiar 
poślubić pannę Selmę w o- 
siem dni!

— Niemożliwe! Absolutnie 
niemożliwe! Trzeba...

— Musicie wiedzieć jakie 
ciśnienie miał mój pradzia­
dek? Nie wiem tego! — po­
wiedziałem rzucając mary­
narkę na krzesło.

— Ależ co pan wyrabia, 
panie Boulanger?

Rozłożyłam się na łóżku 
jak długi.

to. d, n.l

ORUNIA — Dom Kultury —»
.Morderca mimo woli” jap. 

od lat 18 g. 17.30, 19.30. 
WRZESZCZ - „znicz” — „pu­

łapka” fr. od lat 18 g. 1», 
18.15, 20.30.

„Bajka” — „Kawaler króla 
jegomości” fr. od lat 16 — 
g. 9.30, 11.30, 13.30, 15.30, 16.
18, 20.

Stadion Lechii — „Tańczymy 
wśród gwiazd” — ausfcr. od 
lat 16 g. 21.

„Tramwajarz” — „Cichy Don” 
cz. II radź. od lat 16 — g. 
15.45, 18. 20.15.

„Zawisza” — „Weseli współlo- 
katorzy” radiz. od lat 16 —
g. 16, 18, 20.

NOWY PORT — „1 Maja” — 
„Spotkania w mroku” polski 
od lat 16 g. 16, 18, 20, 

oliwa „Delfin” — „Dwa ob­
licza Nataszy” radź. od lat 
12 g. 16, 13, 20.

GDYNIA — „Warszawa” — 
„Siódme niebo” fr. od lat 18 
g. 15.45, 18. 20.15.

„Goplana” — „Córeczka” *— 
ang. od lat 16 g. 10, 12.30,
15.30, 17.45, 20. ..
tiantic” — „Chleb, miłość 

i...” — panor. wl. od lat 18 
g. 16, 18. 20.

„Mimoza” — „Błękitna strza­
ła" radź. od lat 16 — godz. 
18, 20.15.

Okr. Klub Ofic. Mar. Woj. —
„Szyneil” radiz. od lat 16 — 
g. 18, 20.15.

GRABÓWEK — „Fala” —
.Skarby króla Salomona” — 
USA od lat 10 — godz. 16, 
18.1-5, 20.30.

CHYLONIA — „Promień” —
„Lotna” polski od lat 16 —
g. 16, 18, 20.

Orłowo” — „Neptun” -* 
„Tysiąc talarów” polski od 
Od lat 10 g. 18. 18 35, 20.30. 

OBŁOŻE - „Marynarz” — 
„Pechowiec” arg. od lat 14 —. 
g. 18, 20.

RUMIA — „Aurora” — „L03
człowieka” radź. od lat 16 — 
g. 18, 20.15. „ ,

SOńOT — „Bałtyk” — „Szalona 
noc” meks. od lat 16 godz, 
15.30, 17.45. 20. _
Polonia” — „Krzesiwo” NRD 
od lat 10 g 16, 18.15, 20.30. 

Letnie — „Klucz” — ang. *— 
panor, od lat 16 g. 21i. 

PRUSZCZ GD. — „Krakus — 
„Główna wygrana” czeski — 
od lat 14.

WYSTAWY
Muzeum Pomorskie w Gdańska 

czynne codziennie (z wyjąt­
kiem poniedziałków) w godz.
jo _ 15; w niedziele w godz.
li — 18. . ,

Wystawa architektury gdań­
skiej w grafice i rysunku —* 
otwarta codziennie od godz. 
11 — is — w czytelni Bibl. (3d. 
PAN, ul. Wałowa 15. *

Salon wystawy CPLiA „Sieu 
Gdańska” — wystawa kobier­
ców i kilimów związanych z 
okresem Millenium. Czynna 
codziennie od g. 12—19 oprócz 
poniedziałków.

Klub TPPR Gdańsk, ul. Długa
— wystawa — „Port gdański 
w fotografii” — zorganizowa­
na przez Zarząd Portu 
Gdańsk — czynna oprócz po­
niedziałków od g. 15 — 21.

Gdańsk — świetlica dworca' 
głównego — wystawa amato­
rów • plastyków — TRZZ —1 
czynna całą dobę.

CBVVA w Sopocie — wystawa 
prac Antoniego Kenara. Wy­
stawa czynna z wyjątkiem 
poniedziałków od godz. 11 
do 19.

Kawiarnia Grand Hatelu w So­
pocie — wystawa malarstwa 
M. Wlazlowskiej.

Gdynia - Port (basen nr 1) —• 
Okręt — muzeum „Burza” — 
czynne codziennie od godz. 10
— 17 prócz poniedziałków i 
dni poświatecznych.

Muzeum Marynarki Wojennej 
— Gdynia, Bulwar Szwedzki
— czynne codziennie w 
godz. 10 — 16 (, rócz ponie­
działków i dni poświątecz- 
nych).
DYŻURY APTEK

GDAŃSK — apt. nr 52 — ui. 
Długa 54/56. NOWY PORT — 
apt. nr 4 — ul. Ollwska 83; 
WRZESZCZ — apt. nr 71 — ul. 
Grunwaldzka 126; OLIWA — 
apt. nr 53 — ul. Leśna 1; SO­
POT — apt. nr 12 — ul. 20 
Października 791. GDYNIA — 
apt. nr 54 — ul. 22 Lipca 42; 
OBŁUZE — apt. nr 63 — ul. 
Bednarska 11; ORŁOWO — 
apt nr 20 — ul. Boh. Stalin­
gradu 66.

* * *
Ostry dyżur pełni I Klinika 

Chor. Wewn. Z II Kliniką Chi­
rurgiczną.

OGŁOSZKNIA DROBNE

PRAGA
POMOC domowa potrzeb­
na od zaraz. Zgłoszenia: 
Gdynia, Abrahama 62 m. 
11 od godz. 16, tel. 63-65.

G-44HJ
STARSZA dochodząca po­
moc domowa lub opiekun 
ka do dzieci potrzebna. 
Sopot, Dzierżyńskiego 34 
m. 18, II p. ' G-4415)
STARSZA pomoc domowa 
potrzebna. Warunki bardzo 
dobre. Gdańsk, ul. Gar-
bary 6-7_m^ 5._____ G-37034
GOSPOSIA na stałe po­
trzebna. Warunki dobre. 
Gdańsk - Oliwa, ul. Swię 
topełka 10. G-37106
UCZEŃ do warsztatu szew 
skiego od zaraz potrzeb­
ny. Gdynia, ul. Abrahama 
19, Czesław Mazurkiewicz.

G-44122
POMOC domowa chętnie 
na stałe potrzebna. Gdańsk
Rajska 1-5 kl. D m. 8.

G-37130
POMÓC domowa od za rat 
potrzebna. Sopot, 1 Maja 
4 m. 3. G-37125

SAMODZIELNA gosposia 
do 2 małych dzieci do Je 
leniej Góry pilnie potrzeb 
na. Pożądane referencje. 
Zgłoszenia: Wrzeszcz, Ma­
tejki 4 m. 4. G-37143

NAUKA

ZAKŁAD Doskonalenia 
Rzemiosła we Wrzeszczu, 
Miszewskiego 12, tel. 413-62 
organizuje ZAOCZNE KUR 
SY przygotowujące do eg­
zaminów czeladniezo - mi­
strzowskich w zawodach: 
krawieckim, elektrycznym, 
ślusarskim, stolarskim i in 
nych. K-4074

1 F K \ P « H i F

SKÓRNE — weneryczne dr 
Prz.ylipiak, Gdańsk, Długa 
61, naprzeciw poczty tel. 
358-65.  _____ G-35741
dr CHODYN skórne ~ 
weneryczne Wrzeszcz, ul. 
Małachowskiego (boczna
Jesionowej) tel. 421-38.

G-3S876
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KIERMASZ ART. SZK0LSYGH-18.Wll.-15.IX.-W Z
Gdańskie Przedsiębiorstwo Elektryfikacji Rolnictwa

zawiadamia, że z dniem 20. VIII. 1960 r.

PRZENIESIONE ZOSTAJĄ BIURA

z Gdańska - Wrzeszcza, ul. Jaśkowa Dolina nr 26 
do Gdańska - Orunii, ul. Jedności Robotniczej nr 223-225.

Numery telefonów:
Centrala i dyrekcja 343-06, 329-92 
Zaopatrzenie 338-12

4092-K

X ♦
♦ ♦

1 Zarząd Portu Gdynia i
WZYWA DO PRACY \
rezerwę robotników portowych w dniach 19 \
i 20. VIII. 1980 r. na wszystkie zmiany.

i 7, uwagi na nasilenie prac przeładunkowych oczekujemy {
j przybycia wszystkich rezerwistów. ♦
♦ Jednocześnie zawiadamiamy, że nadal przyjmujemy do re- t
1 zerwy mężczyzn w wieku od 21 do 45 lat. Zgłoszenia przyj- J
♦ muje się w godz. od 8 do 10 za wyjątkiem sobót i świąt ♦
♦ w Gdyni przy ul. Rotterdamskiej 9, pokój 114. K-4088 »

W

PRZETARGI I LICYTACJĘ

Dom Techniczno - Handlowy — Przedsię­
biorstwo Państwowe, Warszawa, ul. Nowogrodz­
ka nr 50 ogłasza przetarg nieograniczony na 
wykonanie i dostawę ciągłą do końca br. 
oraz w 1961 roku:

1. Galanterii okrętowej wg zamówienia 
N6/K04/I/0190 z dostawą w roku 1960 
ew, 1961.

2. Galanterii okrętowej wg zarrfftwienia
N6/K04/II 019l/60 z dostawą w roku 1961. 
Zestawienie galanterii obejmuje: osłony
przeciwmoskitowe (różne), zasłony świat- 
łoszczelne, żaluzje, uchwyty, haki, kraty 
okienne, nawiewu grzejników, ścianek i 
drzwi, wanien i zlewozmywaków różnych 
itp wg dokumentacji technicznej.
Ilości określone wg zamówień w miarę 
wzrostu zapotrzebowania mogą ulec zwięk­
szeniu.

3. Uchwytów do rur wg ZN-60034 oraz wg 
N-75-110 różnych.

4. Wykonanie ł założenie ozdób z polistyre­
nu czarnego do krat nawiewu i grzejnika.

Bliższe informacje odnośnie szczegółów za­
mówienia oraz dokumentacja techniczna do 
wglądu w Delegaturze DTH w Gdyni, ul. Abra­
hama 93, tel. 60-63 lub 65-51.

Termin składania lub nadsyłania zalakowa­
nych ofert z oznaczeniem kopert zewnętrznych 
„przetarg na galanterię okrętową” i datą prze­
targu — upływa z dniem 29. 8. 1960 roku do 
Działu Przetargów DTH, pokój 226.

Przyjmuje się, że w cenach zaoferowanych 
uwzględniona zostanie 7 proc. prowizja na 
rzecz DTH.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 
30. 8. 1960 roku o godz. 15,30 w lokalu DTH, 
pokój 226.

Do przetargu zaprasza się przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze i pnrwatne. 4031-K

Gdańskie Przedsiębiorstwo Transportowe Bu­
downictwa w Gdańsku sprzeda w drodze prze­
targu publicznego następujące przedmioty:

1. wozy konne ogumione sztuk 8, cena wy­
woławcza od 1300 do 2500 zł,

2. platforma dwukonna ogumiona sztuk 1, 
cena wywoławcza 3200 zł,

3. wóz zdekompletowany (osie i piasty) sztuk 
1, cena wywoławcza 530 zł.

Przetarg odbędzie się w dniu 30. 8. 1960 r. 
o godz. 9 w Bazie Transportu Gdynia-Redłowo, 
ul. Łużycka 3.

Przystępujący do przetargu winni opłacić 
w kasie bazy wadium w wysokości 10 procent 
sumy wywoławczej. 4077-K

Spółdzielnia Pracy Przetwórstwa Rybnego 
„Kaszub” w Jastarni, ul. Portowa 20 

OGŁASZA PRZETARG 
na wykonanie następujących robót:

1. Wykonanie przebudowy komina,
2. Wykonanie ogrodzenia,
3. Wykonanie tynków zewnętrznych,
4. Wyłożenia podwórza płytami betonowymi,
5. Roboty sanitarne,
6. Roboty elektryczne.
Otwarcie ofert nastąpi w terminie 14 dni

od dnia ukazania się ogłoszenia.
W przetargu mogą wziąć udział przedsię 

biorstwa państwowe i spółdzielcze.
Spółdzielnia zastrzega sobie prawo swobod­

nego wyboru oferenta.
Dokumentacja na powyższe roboty do wglądu 

w zarządzie spółdzielni w Jastarni. 4082-K
PRACOWNICY POSZUKIWANI

Dyrekcja Miejskiego Handlu Mięsem w Sopo­
cie zatrudni kierownika sklepu garmażeryjnego. 
Wymagana znajomość branży i praktyka na 
stanowisku kierownika sklepu wieloosobowego. 
Zgłoszenia osobiste z dokumentami przyjmuje 
dział kadr Sopot, ul. Wyspiańskiego nr 11 
407G-K
Starszego technika normowania z średnim wy- 
:ształceniem technicznym i praktyką przyjmie 
id zaraz Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Pro- 
lukcji Pomocniczej Nr 1 w Gdańsku - Wrze- 
zczu, ul. Kościuszki nr 6. Wynagrodzenia do 
imówienia na miejscu. 4044-K

SPROSTOWANIE 
w TOTO-LOTKĘJ

4xpo 333.915 zł
BIAŁYMSTOKU, GDAŃSKU, KATOWICACH 

I WARSZAWIE
(a nie jak podano 443.913 zł). K-4066

Budowlana Spółdzielnia Pracy „Remont” w 
Tczewie zatrudni od natychmiast 1 technika 
budowlanego. Zgłoszenia osobiste w biurze 
spółdzielni. 1721-PG
Przedsiębiorstwo Budownictwa Inżynieryjno- 
Morskiego Gdańsk - Wrzeszcz, Al. Wojska Pol­
skiego 11-13 przyjmie do pracy na terenie trój­
miasta robotników niewykwalifikowanych 1 
cieśli. Płaca wg układu zbiorowego pracy w bu­
downictwie. Praca akordowa — dla zamiejsco­
wych zapewnione zakwaterowanie. 4047-K
Państwowy Ośrodek Hodowli Zarodowej Bag­
dad z siedzibą w Dobrzyniewie, pow. Wyrzysk 
zatrudni natychmiast: 4 zootechników i 2 star­
szych księgowych na gospodarstwa. Wynagro­
dzenie wg układu zbiorowego pracy. Miesz­
kania rodzinne zapewnione. Podania kierować 
należy na powyższy adres. P-1708

„PANNONIĘ” okazyjnie 
sprzedam. Sopot, Krasic­
kiego 8 m. 5 godz. 16—17.
______________________ G-37157
CIĄGNIK „Ursus'' sprze­
dam. Lębork, ul. Gdań­
ska 80 Władysław Pobruc
kl._______________ G-37162
OWCZARKI sześciotygod­
niowe sprzedam. Gd. - 
Wrzeszcz, Zbyszka z Bog- 
dańca 42,___ G-37163
MAGNETOFON ~J3ms^
ragd” seria II nowy — 
sprzedam, 3.000. — Wiado­
mość: tel. 514-23. G-37167

Kierownika finansowego z trzyletnią prakty­
ką w przedsiębiorstwie, referenta zaopatrzenia 
materiałowego i referenta opakowań zatrudnią 
od zaraz Gdańskie Zakłady Gastronomiczne — 
Wrzeszcz, Grunwaldzka 84. Średnie wykształ­
cenie obowiązuje. Warunki płac do omówienia. 
4067-K
Społeczne Przedsiębiorstwo Budowlane Od­
dział w Słupsku, Aleja. Popławskiego 21 za­
trudni: zbrojarzy, cieśli, murarzy-tynkarzy oraz 
robotników przyuczonych na budowy w Kosza­
linie, Słupsku, Jezierzycach i Ustce. 4041-K

OGŁOSZENIA DROHNE
MA Th VMON1ALNK

UCZCIWA, domatorka, — 
pracujqca lat 51 z dziec­
kiem lat 8, rozwiedziona z 
winy męża pozna uczciwe 
go pana z mieszkaniem — 
rzemieślnika. Cel matry­
monialny. Oferty „Dzien­
nik Bałtycki” Gdynia — 
pod „SM-44166”.

G-44166
KUTURALNA z dziec­
kiem lat 34 pozna pana 
uczciwego z mieszkaniem 
do lat 45. Cel matrymo- 
niadiny. Oferty „Dzien­
nik Bałtycki” Gdynia — 
pod ,,SM-4 4167”.

G-44167
PANI przebywająca stale 
w uroczym zakątku na wsi 
nawiąże korespondencję z 
wybitnie kulturalnym, wy 
sokim panem w wieku do 
lat 45. Cel matrymonialny. 
Oferty: „Głos Elbląga” El­
bląg pod „Przyjaciel”.

G-1451

NIERLt MOMOSri
BARAK, dwa pokoiki, — 
kuchnia sprzedam. Grabó 
wek, Komuny Paryskiej 
nir 23c. G-44145
WILLĘ komfortową wyłą 
cizoną sprzedam. Wiado­
mość: Gdynia, Tatrzań­
ska 19/2. ___________G-44465
ODSTĄPIĘ domek spół­
dzielczy jednorodzinny, — 
jednopiętrowy w Rumti, 
ul. Spółdzielcza 5.

G-44170

ODDAM w dzierżawę go­
spodarstwo rolne wraz z 
zabudowaniem. Józef
Rais Kozia Góra p-ta Mie 
rzeszy n pow. Gdańsk.

G-37177

Gdańskie Przedsiębiorstwo Budownictwa Prze­
mysłowego zatrudni natychmiast: 30 robotni­
ków niewykwalifikowanych, 5 spawaczy z 
uprawnieniami, 5 zbrojarzy, 8 ślusarzy. Zgła­
szać się — Kierownictwo Grupy Budów Gdy­
nia, ul. Jana z Kolna nr 12 oraz: 2 operatorów 
na ’sprzęt ciężki, 3 cieśli, 4 spawaczy z upraw­
nieniami, 4 zbrojarzy, 4 ślusarzy, 2 dozorców. 
Zgłaszać się — Gdańsk, ul. Żytnia 4/6. Warun- 
kf płacy — akord wg układu zbiorowego pracy 
w budownictwie. Praca stała. Reflektuje się 
przede wszystkim na pracowników z trójmia­
sta względnie na dojazd z pobliskich okolic. 
Dla zamiejscowych dysponuje się pewną ilo­
ścią miejsc w Hotelu Robotniczym. 4012-K
Spółdzielcze Zakłady Mleczarskie w Gdańsku- 
Wrzeszczu, ul. Grunwaldzka 135 (nad torem) 
zatrudnią od zaraz laboranta — absolwenta 
Technikum Spożywczego lub z kilkuletnią prak 
tyką w przemyśle spożywczym. Warunki prą­
ci i Dlacv do omówienia na miejscu. 3717I-G

DOMEK jednor odziany w 
Lęborku komfortowy, du­
ży ogród z sadem po 
sprzedaży wolny sprzeda 
właściciel. Hipoteka czysta 
Poleca Biuro Król, Ru­
mia, Starowi ejska 43.

P-1663
GOSPODARSTWO rolne 
18 ha ap rzedi am lub wy­
dzierżawię na dogodnych 
warunkach. Brziusce p-ta 
Subkowy pow. Tczew, 
Wawrzyniak. P-1717
DOM z chlewkiem w 
Gniewie sprzedam. Józef 
WojtaszewskU, Rozgarty 
p-ta Wieiilkie Wali chino­
wy pow. Tczew.
____ ____________G-37126
PARCELĘ budowlaną lub 
rozpoczętą, budowę na te 
renie Oliwy lub Wrzesz­
cza kupię. Oferty „Dzień 
nik Bałtycki” Gdańsk — 
pod „37154”. , G-37 i 54
DOM jednorodzinny, — 
ogród Wrzeszcz ' sprze­
dam. Mieszkanie zastęp­
cze potrzebne. Oferty 
„Dziennik Bałtycki” — 
Gdańsk, pod „37166”,

G-37166
WILLĘ nowoczesną, pię­
trową, wolną w Oliwie 
sprzedam. Oferty „Dzien­
nik Bałtycki” Gdańsk —
pod „37174”, fi-37174

KUPNO

SZAMPON farbkę do wio 
sów firmy „Polycolor”
'kupię. Oferty „Dziennik 
Battyek'” Gdynia pod 
„S-44152”. G-44152
GARAŻ, składany (samo­
chodowy) kupię. Dzwonić 
od 14-17 tel. 530-82.

P-I661
ZURNAI.E zagraniczne — 
obuwia w przystępnej ce­
nie zakupi RŚP „Postęp” 
w Wejherowie, ul. Kościu 
szki 1 tel. 537.

P-1658
SKUTER „Peugeot” lub
„Lambretta” kupię. Ofer­
ty: „Dziennik Bałtycki”
Gdańsk pod „37176”.

G-371 76

S P R Z li D A Z

MŁOCARNIĘ (7 kwintali 
na godzinę) stan dobry 
sprzedam. Elbląg, Słonecz 
na 72/2. G-1456
ZEGAR reklamowy z ze 
gar-mabką z napisem Ze­
garmistrz, dwustronny,
kuchnię węgilowo - gazo­
wą nową pilnie sprze­
dam. Gd. - Wrzeszcz, — 
Marchlewskiego 4/3.

G-37128
SHL fabrycznie nowy — 
sprzedam. Wrzeszcz, Ol­
szewskiego 4. G-37131
MOTOR przyczepę 500 za­
mienię na WFM lub sprze 
dam. Brzeźno, Dworska
8-4. G-37132
„WARTBURGA” stan —
bardzo dobry sprzedam.
Tel. 336-94 od godz. 16—19.

G-37133
FORTEPIAN „Belchstein” 
wysoki numer sprzedam. 
Szczegółowe informacje
Gdańsk - Chełm, Stocz­
niowców 17. G-37135
SAMOCHÓD „Ifa 7" ca­
briolet blaszanka, moto­
cykl M-T2 z koszem —
sprzedam. Wrzeszcz Tech­
nikum Budowlane (gara­
że). G-37138
KLATKI dla norek tanio 
sprzedam. Tel. 430-06.

G-37139
NORKI standardy sprze­
dam. Jelitkowo, Gospody 
31. G-37147
MASZYNĘ trykotarską — 
„Super Speed” (nowa) — 
sprzedam. Tel. 436-83 —
godz. 16—18. G-37153

PIANINO stare tanio —
sprzedam. Gd.-Wrzeszcz, 
ul. Mickiewicza 10/3. 
______________________ G-.37168
SAMOCHÓD osobowy — 
DKW Sond erki as a po re­
moncie sprzedam. — 
Pruszcz, Wojska Polskie- 
gO 29 tel. 494. G-37165
SA M O C H O DO WE rr d i o
„Wołga” (gwarancja, an­
tena) do wszystkich samo 
chodów 3.5C0 — sprzedam. 
Tel. 427-85 . 0 - 37169
„•2” nowy sprzedam. — 
Gdańsk, Wrocławska 2-12 
od godz. 15. G-37183
„IFA - F8” prod. 1951 pil­
nie sprzedam. Sopot, Wy 
bickiego 20 gara t oglą­
dać od 19 — 20.

0-37172
5 ULI z pszczołami tanio 
sprzedam z powodu .wyjaz 
du. Gdańsk - Siedlce, 
W y c zół k owakiego 67.
___ _________ _______ G-37175
KOKOSZKI leghorny i 
sussexy sprzedam. " —
Gdańsk - Lipce, ferma 
naprzeciw peronu.

G-37178
„WARSZAWĘ” po 47 tys. 
km sprzedam. Gdańsk, 
Łąkowa 5 m. 30. G-37192
SAMOCHÓD osobowy po 
remoncie tanio sprzedam. 
Gdynia - Orłowo, Wielko­
polska 171 przedostatni 
przystanek linii 23.

G-44142
SHL lrj\ nowy na dotar­
ciu sprzedam. Gdynia, 
Świętojańska 9 tel. 38-63.

_____________ G-441,39
NORKI standard hodowla 
ne sprzedam. Gdynia-Lesz- 
czynki, ul. Ściegiennego
7.__ _ 0-44143
KACZKI pekingi większą 
ilość treści o-tygodniowe
sprzedam. Wejherowo — 
Śmiech o wo Wybudowanie 
pod lasem. Zieliński.

___________  G-44148
PIANINO, 60 kaczek 8-ty 
godmicwych, klatki dla 
norek sprzedam. Gdynia
tel. 61-65.__________ G-44149
FUTRO oryginalne bobry 
kanadyjskie tanio sprze­
dam. Wiadomość: Sopot,
Bierut« 51 tel. 526-87.
______________________G-44159
MOTOR K-55 sprzedam. 
Wejherowo, Rynek 7, 
Rode. G-44460
„FIAT 1100”, maszynę 
dziewiarską dwupłytową, 
pralkę wibracyjną sprze­
dam, zamienię na stolar­
kę dcm,ku. Gdańsk, ul. 
Sempołowskiej 7 m. 5.

G-371021

MASZYNĘ dziewiarską — 
„Robin” okazyjnie sprze­
dam. Wrzeszcz, Jaśkowa 
Dolina 3Ui* S-37155

„SIMSON SPORT” pilnie 
sprzedam. Franciszek Sa­
nek, Wrzeszcz, Fitelberga 
5-1. G-37180
KURNIK z pustaków 25 
x 6 sprzedam 4 km od 
Ramii. Oferty „Dziennik 
Bałtycki” Gdańsk pod 
„37116”. G-37H6
MOTOCYKL WS K n owy 
na dotarciu sprzedam. 
Nowy Port, ul. Rybołow- 
ców 3-’. G-37D9
SIATKĘ ogrodzeniową z 
drutu gołego i ocynkowa­
nego dowolnych rozmia­
rów sprzedaję oraz żarnie 
nię lub sprzedam 1000 kg 
drutu 1,5 mm ocynkowa­
ny miękki na drut od 
2,5 — 3 mm goły — ocyn­
kowany wg. ceny -i a li­
cznej. Wytwórnia Słupsk, 
ul. Gdańska 38 tel. 48-23.

P-1709

II JANTAR“
Komisja Gdańskiej 

Gry Liczbowej
„JANTAR”
zawiadamia,

że 167 kolejne losowanie 
liczb odbędzie się w 
dniu 21 sierpnia 1960 r. 
o godz. 11 w lokalu 

Klubu Studentów 
Wybrzeża Gdańsk 

ul. Wały Jsigiedlońiakie 
Nr 1.

Dla uczestników 167 gry 
rozlosowane zastaną 
następujące nagrody 
rzeczowe:

MOTOCYKL 
marki „WSK" 

PRALKA ELEKTRYCZNA 
„SHL”

Posiadacz pięciu traf­
nych liczb dodatkowo 
wygrywa

SAMOCHÓD 
'marki „SYRENA” 

a . czterech trafnych 
liczb plus dodatkowa,

MOTOCYKL 
marki „JAWA”.

W przypadku stwierdize- 
nia większej ilości 
kuponów z 5-ma lub 
4 traf. plus dodatkowa 
w danej grze — na­
grody zostaną rozlo­
sowane wśród posia­
daczy tychże kupo­
nów.

Wszystkim grając?»! 
życzymy szczęścia.

ZAMIENIĘ 1.5 pokoju z 
kuchnią, wszystkie wy­
gody (co.) na Wzgórzu Ńo 
wotki (IV o.) na większe 
Gdynia. Dopłacę. Ofer­
ty „Dziennik Bałtycki” 
Gdynia pod „S-44156”. 
_______________ G-44456

ZAMIENIĘ pokój 26 m 
co., telefon, balkon, uży­
walność kuchni śródmie­
ście Gdyni na samodziel­
ne przedmieście lub po­
dobne. Tel. 18-54 lub 19-48.

G-44457
STARSZE małżeństwo — 
bezdzietne kupi wyłączo­
ne względnie zwróci kosz 

remontu za mieszkanie 
samodzielne pokój, kuch­
nia z wygodami w Gdy­
ni. Wiadomość: Gdy­
nia, ul. Dzierżyńskiego 
nr 23/9.______________ G-44161
KOMFORTOWĄ garsonie­
rę »dynia zamienię na 
mieszkanie dwupekojowe. 
Tei. 59-16. G-44162
POSZUKUJĘ 2 pokoi lub 
1 z kuchnią wyłączone. 
Zapłacę bardzo dobrze. 
Obiuże, Wincentego Gru- 
ny 58? Deskowski.
______ _ G- 44173
ZAMIENIĘ 2 pokoje Z 
kuchnią i ogródkiem w 
Elblągu na podobne w 
Starogardzie Gdańskim. 
Kazimierz Raszeja, El­
bląg. ui. Gdyńska 5/1.

___ _ P-1676
DOMEK z ogrodem dwa 
pokoje, kuchnia, co. za­
mienię na trzy pokoje. — 
Gdańsk - Siedlce, Kol.
Zręby 23.________ G-37104
ZAMIENIĘ duży pokój 
wspólna kuchnia śródmie 
ście Bydgoszczy na więk 
sze lub równorzędne w 
t; ójmieście. Oferty — 
„Dziennik Bałtycki” — 
Gdańsk pod „37111”.
____ ________________ G-37111
ZAMIENIĘ dwa pokoje 
kuchnia, łazienka, służ­
bówka, ogród w Sopocie 
na pokój z kuchnią lub 
dwa małe Sopot - Gdynia. 
Oferty „Dziennik Bałtyc­
ki” Gdańsk pod ,.37115”.

G-73115
MIESZKANIE samodziel­
ne, komfortowe 2 pokoje 
z kuchnią zamienię na 
3 pokojowe najchętniej 
w nowym budownictwie 
tylko trójmiasto. Zgłosze­
nia: Wrzeszcz, ul. Kościu 
saki 49 m. 3 gediz. 16—18.

G-37118

HOLOWNIK 12 m stalowy 
na chodzie sprzedam. Wia 
domość: Ostolski, Elbląg,
Armii Czerwonej 14.

P-1722

l.OKAf E
MAŁŻEŃSTWO za skrom 
ny nieumeblowany pokój 
zapłaci za rok z góry, 
udzieli pożyczki oraz po­
może w nauce, Gdynia, 
Kopernika 24/3, G-44150

MŁODE, bezdzietne mał­
żeństwo pilnie poszukuje 
pokoju przy ■ kulturalnej 
rodzinie na rok we Wrze­
sz,ozu Oferty Wrzeszcz, 
ul. Bizozowa 15 cukier­
nia __________________ G-37120
ZAMIENIĘ półtora poko­
ju, kuchnia, wygody na 
większe. Dopłacę. Gdańsk, 
Menonitów 2 m. 4, te­
lefon 416-82. G-37123
STUDENTKA poszukuje po 
koju od zaraz. Oferty: 
„Dziennik Bałtycki” — 
Gdańsk pod „37124”.
______________________ G-37124
ZAMIENIĘ dwa pokoje z 
kuchnią na trzy lub dwa 
większe. Oferty: „Dzien­
nik Bałtycki” Gdańsk pod
„37 1 36”.___________  G-37136
PILNIE poszukuję miesz­
kania wydzielonego dwu 
lub jednopokojowego. Od- 
najmę, wydzierżawię lub 
zwrócę koszta remontu. — 
Oferty: „Dziennik Bałtyc­
ki" Gdańsk pod „37145”.

a-3714S
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Dyrekcja Zakładów Mięsnych — Gdańsk
zawiadamia,

że od dnia 17. 8. 1960 roku aż do odwo­
łania, uboje usługowe odbywać się będą

tylko raz tyg
w środy

POSZUKUJĘ pokoju. Do­
brze zapłacę. Rosalowski, 
Orunia, Równa 10.

_ G-37J161
ZAMIENIĘ domek jedno­
rodzinny, ogród na 2 miesz 
kania po pokoju z kuch­
nią lub trzy pokoje. — 
Gdańsk, Kol. Przybyszew­
skiego 26, przy Bramie
Oliwskiej.__________ G-37165
ZAMIENIĘ 3 pokoje, kuch 
nla, wygody Elbląg na 
mniejsze trójmiasto (zwró 
cę koszta remontu). Ofer 
ty: „Glos Elbląga” El­
bląg pod „1458”.

G-1438

R O ? \ b
WYDZIERŻAWIĘ lub sprze 
dam lokal handlowy Gdy 
nia, Szkolna 4, telefon 
33-37. G-44153
OGRODNIK jako wspólnik 
z małą gotówką potrzeb­
ny. Gdynia, skrytka pocz­
towa 333. G-44169
WYDZI i: rżawTę g ar aż
okolica Długiej Gdańsk. 
Oferty: .Dziennik Bałtyc­
ki” Gdańsk pod „37033’’.

G-37033
OWCZAREK szkocki żółto- 
szary przybłąkał się. Jest 
do odebrania za okazaniem 
prawa własności i zwro­
tem kosztów Oliwa. Czer­
wonego Sztandaru 96.

G-37113

7 fi U B V
"" 1 1 »■■»»i i

ZGUBIONO legitymację 
krwiodawcy nr 4538 Mie­
czysław Leoszewski, Gdy­
nia, Marchlewskiego 20.

__________G-44144
ZGUBIONO świadectwo 
szkolne wystawione 1946 r. 
w Szymborku Leon Socha, 
Gdynia, Bat. Chłopskich 3.
______________ G-14154
ZGUBIONO legitymację 
ubezpieczeniową nr 288780 
Grzegorz Grabowski, Wej­
herowo, Naniecka 1.

____  G-44155
ZGUBIONO legitymację 
studencką Ryszard Musiał 
Olsztyn — Kortowo, DS 1.

____________________ Q-44158
ZGUBIONO przepustkę wy 
stawioną przez Stocznię 
Gdańską na nazwisko Wła 
dysław Downarowicz, Gdy 
nia, Tatrzańska 32.
____________________ G-44163
ZGUBIONO przepustkę sta 
łą Stoczni Gdańskiej Sta­
nisław Szubiński, Wrzeszcz 
ul. Manifestu Połanieckie-
go 6 m. 2._________ G-37170
ZGUBIONO przepustkę sta 
łą Stoczni Gdańskiej na 
nazwisko Krzysztof Wilew 
ski, Gdynia, Czerwonych 
Kosynierów 148. G-37173
ZGUBIONO prawo jazdy 
nr 0537-56 oraz wkładkę 
nr 086638 wystawione przez 
Prezydium PRN Starogard 
na nazwisko Andrzej Rud 
nicki, Starogard, Koper­
nika. P-1723

Wszystkim Przyjaciołom 
i Znajomym za wyrazy 

współczucia i oddanie 
ostatniej posługi mojemu 
najdroższemu mężowi

ś- t p.

Walentemu 
D tulskiemu

składam najserdeczniejsze 
podziękowanie

ZONA
G-37199

ZGUBIONO damski zega­
rek marki „Delbana” W 
dniu 16 bm. Znalazcę wy 
nagrodzę. Gdynia, Obroń­
ców Wybrzeża 12 m. 7. 
_____________________  G-44164
DNIA 17 bm. zgubiono ro* 
rusznik motocyklowy mar 
ki „Simson” na trasia 
Gdańsk — Wrzeszcz — Gdy 
nia. Zwrot za wynagrodzę 
niem Bulimann Gdańsk - 
Wrzeszcz, Jesionowa 17. 
_____________ G-44171

DNIA 28. VII. 1960 r. W po 
ciągu godz. 18.23 zgubiono 
legitymację służbową at 
300892 wydaną przez PKP, 
bilet okresowy, świadectwo 
szkoły podstawowej i za­
wodowej, legitymację
Związku Zawodowego, me 
trykę urodzenia, kartę ro­
werową, zaświadczenie o 
przeszeregowaniu grupy 
uposażenia Norbert Specht. 
______________________ P-1641
KOMISJA do Walki ze
Spekulacją i Nadużyciami 
w Handlu przy PPRN w 
Kwidzynie unieważnia upo 
ważnienia do kontroli od 
nr 159041 do 159050, które 
zostały zagubione. P-1851 
SKHÄDZIO.VO prawo jaz- 
dy na nazwisko Jan Zak, 
Łęgowo, pow. Gdańsk.

G- 37105
DNIA 1. VIII. I960 r. zo- 
stała zgubiona karta reje­
stracyjna wydana przez 
PMRN Wydział Finansowy 
w Gdańsku seria HT 132262 
z dnia 14. I. 1960 r. na wy 
konywanie robót murar­
skich. G-37112
ASYSTENT Politechniki 
Łódzkiej zostawił w pocią 
gu Białystok — Gdańsk w 
dniu 14. VIII. br. aparat 
fotograficzny Exa. Proszę 
o zwrot za wynagrodze­
niem. Wiadomość: Łódź,
Tuszyńska 139. G-37146
ZGUBIONO bilet rodzinny 
WPKGG Andrzej Gnatow- 
ski, Gdańsk, Grunwaldzka 
220 m. 2. G-37148
ZGUBIONO obrączkę zło­
tą oznaczoną „PC 11. V. 
55 r.”. Uczciwego znalazcę 
proszę o zwrot za dobrym 
wynagrodzeniem na adres: 
Gdynia, ul. Bat. Chłop­
skich 7.__  G-37149
ZGUBIONO w dniu 12.
VIII. 1960 r. pieczątkę: — 
„PSS Transport konwojent 
nr 8” którą unieważnia się.

_______________ G-37150
ZGUBIONO zegarek złoty 
z bransoletką marki „Ma- 
rado” okolica Grand Ho­
telu Sopot. Łaskawego zna 
lazcę proszę o zwrot za 
wynagrodzeniem Sopot, ul. 
Czyżewskiego 3 m. 5.
______________ G-.37151
ZGUBIONO legitymację 
członka MRN miasta Gdań 
ska na nazwisko Jan Szra 
der, Gdańsk - Oliwa, ul. 
Drożyny 15 m. 1.

______________________ G-37160
ZGUBIONO książeczkę 
Ubezpieozalni na nazwisko 
Albina Łowicka, zam. w 
Warszawie, ul. Dąbrowskie 
go 20 m. 2. G-37164

Dnia 20 sierpnia o godz. 
8.30 w kościele Serca 
Jezusowego we Wrzeszczu 
odbędzie się nabożeństwo 
żałobne za duszę 

ś. t p.

Zygmunta
Skolimowskiego
O czym zawiadamia

RODZINA 
_______________ G-37144

Dnia 17 sierpnia 1960 roku zmarła nagle
ś. t P.

Alicja Agata Schreiber
Pogrzeb odbędzie się z kaplicy cmentar­

nej na Witaminie w Gdyni dnia 20 bm. 
o godz. 14, o czym zawiadamiają pogrążeni 
w głębokim smutku

MĄ2 I SIOSTRA
G-44180

Po długich i ciężkich cierpieniach, opa­
trzony Sakramentami św. zmarł 15 sierp­
nia 1960 r., przeżywszy lat 50 nasz najuko­
chańszy mąż, ojciec, syn, zięć

ś. t P.

mgr Zygmunt Przybylski
Wyprowadzenie z kaplicy szpitalnej w 

dniu 19, 8. 60 r. o godz. 15,30 na cmentarz 
Witomino. Nabożeństwo w tym samym dniu 
o godz. 8,45 w kościele parafialnym Naj­
świętszej Marii Panny w Gdyni.
G-44172 Zona, dzieci, rodzice, teściowa

2962



DZIENNIK BAŁTYCKIS M NR 199 (5028)'

Łabędzi domek

Wyścigi psów
już w najbliższą 
niedzielę
21 bm. o godz. 16 na sta­

dionie „Lechii” we Wrzesz­
czu przy ul. Traugutta 29 
odbędą się wyścigi psów. 
Licznie zgromadzona publicz 
ność (a sądzimy, że widzów 
nie braknie) podziwiać bę­
dzie m. innymi ciekawy po­
kaz tresury psów obronnych 
Straży Ochrony Kolei. Wlaś 
ciciele zwycięzców w bie­
gach otrzymają przyjemne 
upominki, a także prawo do 
wyboru ulubionej piosenki 
w zapowiedzianym w pro­
gramie imprezy koncercie 
życzeń. W koncercie udział 
wezmą znani z podwieczor­
ków przy mikrofonie artyś­
ci warszawscy Tamara Pa­
sławska i Andrzej Ropski.

Dochód z imprezy przczna 
cza się na urządzenie schro­
niska dla bezdomnych zwie­
rząt.

Organizatorzy — Towarzy­
stwo Opieki nad Zwierzę­
tami informują właścicieli 
zgłoszonych do wyścigów 
psów, że biegi treningowe 
odbędą się dziś 18 bm. w 
Sopocie o godz. 18 na bois­
ku przy ul. Jana z Kolna i 
w piątek 19 bm. o tej sa­
mej godziwe na stadionie 
„Lechii”. Bliższe informacje 
pod tel. 512-83.

Przedsprzedaż biletów na 
tę interesującą imprezę we 
wszystkich oddziałach „Or­
bisu” W trójmieście.

Z kroniki 
wypadków

Wczoraj w maglu elektry 
cznym uległa poparzeniu 
rąk Wanda Stromska zam. 
w Gdyni przy ul. Kapitań­
skiej 13. Wezwane pogoto­
wie przewiozło ofiarę wy­
padku do ambulatorium chi 
rurgicznego w Gdyni.

W Domu Dziecka w So- 
iocie wypadł z balkonu I 
dętra 13-letni Józef Suske. 
łhłopiec doznał ogólnych o- 
irażeń, wstrząsu mózgu 
iraz złamania kości udowej 
irawej. Wezwane pogotowie 
»rzewiozło ofiarę wypadku 
lo Kliniki Dziecięcej w 
Gdańsku.

* * *

Czteroletni Michał Nowie 
ci, zam. w Sopocie przy ul. 
!0 Października 776 w czą- 
lie zabawy na balkonie wy­
jadł z I piętra. Chłopczyk 
ioznał wstrząsu mózgu oraz 
)gólnych obrażeń ciała. Po­
gotowie przewiozło ofiarę 
wypadku do Kliniki Chirur 
gicznej w Gdańsku.

* * *
Wczoraj w pobliżu PGR 

Bystra w pow. Pruszcz 
Gdański jadąc na motocy­
klu przewrócił się na ślis­
kiej jezdni 48-letni Jan Cy- 
chlik, zam. Ostrowo, pow. 
Nowy Dwór Gdański. Doz­
nał on złamania kości przed 
ramienia prawego. Wezwa­
ne pogotowie przewiozło o- 
fiarę wypadku do ambulato 
rium chirurgicznego gdań­
skiego pogotowia.

Tu dotychczas zażywa­
ły tylko nocnego wypo­
czynku, pływające po Ra 
duni śliczne łabędzie — 
dar Zoo dla miasta z o- 
kazji Dni Gdańska. Obec 
nie przytulny domek co­
raz częściej przyciąga 
swych skrzydlatych miesz 
kańców, chroniąc je 
przed kapryśną pogodą. 
Toteż bywalcy widocznej 
na zdjęciu wysepkowej 
kawiarenki PSS ma ją me 
byle jaką atrakcję, mo­
gąc obserwować ptasie 
zwyczaje nr. co dzień.

W szkołach Gdańska
PRZED 1 WRZE&NIA
Jednym z podstawo­

wych zagadnień wią­
żących się z rozpoczyna­
jącym się rokiem szkol­
nym jest niewątpliwie 
sprawa wykwalifikowa­
nych kadr nauczycielskich 
które potrafiłyby zagwa­
rantować właściwy poziom 
nauczania. Ważne jest tu­
taj zarówno zabezpiecze­
nie odpowiedniej ilości

,lt
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„Czerwono-czarni
znów na Wybrzeżu
Jedyny w Polsce zespól „big 

beatowy” — rozrywkowa dru­
żyna Gdańskiego Jazz-Clubu 
„CZERWONO-CZARNI” — po 
niezwykłch sukcesach odniesio­
nych W Łodzi — znowu wystą- 
ni na Wybrzeżu z serią kon­
certów w Klubie Studentów 
Wybrzeża. Zespół wystąpi w 
swoim najsilniejszym składzie 
— z laureatem I nagrody na 
CgólnopolsKim Konkursie Wo­
kalistów na rok i960 w War­
szawie Markiem Tarnowskim, 
15-letnim śpiewakiem cy"',ń- 
skim Michajem Burano, An­
drzejem Jordanem i rewelacyj 
nym debiutantem w zespoie 
Januszem Godlewskim z War­
szawy.

Wr programie: utwory z re­
pertuaru Connie Francis, E. 
Presley’a, B. Halley’a, P. An­
ki, T. Steele’a, „Little” Ri­
charda i innych —iazd muzy­
ki rozrywkowej.

„CZERWONO-CZARNI” da­
dzą w Gdańsku — w dniach od 
19 do 24 bm. — kilka koncer­
tów. Poczntek o "odz. 19,30.

Bilety do nabycia w kasach 
wszystkich „Orbisów” w trój­
miaście oraz na 2 godziny przed 
każdą imprezą w kasie klubu 
(Gdańsk. Wały Jagiellońskie 1).

Dziś „hurtem” przypo­
minamy o najbliższych 
spotkaniach w Sopocie:

Wszyscy zapewne pa­
miętają, że dziś, tak jak 
w każdy piątek o godz 
17 spotykają się w ka­
wiarence przy kortach te 
nisowych (ul. Powstań­
ców Warszawy) amatorzy 
„HOLIDAY 'IN ENG­
LISH'’. Kolejne spotka­
nie „Anglików” odbędzie 
się w najbliższy wtorek 
o tej samej godzinie i iv 
tym samym miejscu. Po­
nadto w tychże dniach 
dodatkowe „Holiday in S 
English” odbędą się: jeśli ; 
dopisze pogoda — o go- ’ 
dżinie 11 w Łazienkach 
Północnych (III wejście, 
dzika plaża), zaś w wy­
padku niepogody — u 
godz. 10.30 w kawiarence 
przy kortach.

„RENDEZ - VOUS A- 
M1CAL” odbywa się w 
każdy poniedziałek i śro 
dę o godz. 17 również w

kawiarni obok kortów vz \ 
Sopocie.

A teraz uwaga! Przy­
pominamy, że „WSTRIPI­
CZA U MORIA” odbę­
dzie się, jako pierwsze 
z tego cyklu już w przy 
szłym tygodniu. Do NAJ­
BLIŻSZEJ soboty przyj- 
naijemy jeszcze zgłosze­
nia. uczestnictwa. Doko­
nywać zgłoszeń należy w 
godzinach od 12 do 14 
telefoniczni e: tel.
345-17.

A więc CZEKAMY!

Czy wiecie, że...
Z dnia na dzień wzbo­

gaca się fundusz budowy 
szkół Tysiąclecia. Wpła­
cają na ten cel zakłady 
pracy i osoby indywidu­
alne, starsi i dzieci. Zwła 
szcza te ostatnie bardzo 
chętnie uczestniczą we 
wszystkich akcjach, któ­
re przynieść mogą cen­
ne dla SFBS złotówki. 
Zbierają makulaturę, 
złom, organizują impre­
zy, nieraz rezygnują z 
własnych „pensji” by do­
łożyć się do ogólnej akcji 
— wynikiem której rosną 
mury coraz to nowych 
szkół.

Za okres od 1. I. do 
31. VII. br. Miejski Ko­
mitet Koordynacyjny Spo 
łecznego Funduszu Budo 
wy Szkół Tysiąclecia w 
Gdańsku w rubryce 
wpłat od młodzieży, ze 
szkół podstawowych, śred 
nich, techników i szkół 
zasadniczych zanotował 

1 imponującą cyfrę — 
S 286.935,13 zł.----9-----
INTERESUJĄCĄ WYSTAWĘ 

... oglądać będziemy od 20 bm, 
W pawilonach CBWA w Sopo­
cie Będzie to wystawa prac 
malarskich Teresy Pragow- 
skiej. Wystawa ta zainauguru­
je XIII festiwal sztuk plastycz­
nych w Sopocie, a czynna bę­
dzie do II września br,

„Wesoły rejs“
Już dziś odbędzie się w So­

pocie pierwsze przedstawienie 
barwnej rewii „Gdańskiej We­
sołej Fali” w nowym progra­
mie pt. „Wesoły rejs”. Udział 
biorą: piosenkarki — Danuta
Rinn i Krystyna Tomaszewska, 
humoryści i parodyści: Cze­
sław Szewczyk i Henryk

fj f?

Szwajcer, taneczny zespół re­
wio wy — „Combo - Girls” (w 
zmienionym składzie) i rewio- 
wy zespół muzyczny „Melody”. 
Program dozwolony od lat 18.

W Sopocie rewia odbędzie 
się tylko trzy razy w sali Tea 
tru Letniego w piątek, nie­
dzielę i poniedziałek (19, 21 i
22 bm.) początek o godzinie 
21.30. Bilety sprzedają „Orbi­
sy” we Wrzeszczu i Sopocie 
oraz kasa Teatru Letniego.

W Nowym Porcie odbędą 
się dwa nrzedstawienia w sali 
teatralnej Morskie-« Domu 
Kultury w sobotę 20 bm. o go 
dżinie 18 i 20.30. Przedsprze­
daż biletów w „Orbisie” w 
Gdańsku i we Wrzeszczu oraz 
w sekretAriacie MDK od go­
dziny 10 do 16.

GD A! W» KI RADIOl,: UB 
... przy Zarządzie Miejskim 

t.PZ w Gdańsku rrzy ul. Ko­
pernika 16 przyjmuje zapisy na 
kursy radiomechrników, radio­
telegrafistów i telewizyjnych. 
Zgłoszenia w radioklubie w 
godz. od 8 do 15 (w środy i 
piątki od 14 — 20), pok. 24, 
tel. 323-06.

nauczycieli, jak też ich eto 
pień kwalifikacji.
W przededniu nowego ro­

ku szkolnego 1960-1961 za­
interesujmy się tym pro­
blemem w odniesieniu do 
Gdańska. Otóż okazuje się, 
według informacji udzielo­
nych nam przez Inspektorat 
Oświaty, że Gdańsk problem 
kadr ma rozwiązany pod 
każdym względem i jedy­
nym zmartwieniem jest zbyt 
ożywiony napływ nauczycie 
li pragnących pracować w 
szkołach gdańskich.

Gdańskie szkoły podsta­
wowe będą liczyły w nad 
chodzącym roku szkolnym 
1230 nauczycieli, z któ­
rych jedynie 6 nie posia­
da pełnych kwalifikacji 
(ukończonego liceum pe­
dagogicznego). W liczbie 
tej znajduje się 102 no­
wych nauczycieli, przyję­
tych do pracy w bieżącym 
roku.
Powiedzieć tu trzeba, że 

Inspektorat Oświaty otrzy­
mał aż 293 podania o przy­
jęcie, w tym 81 podań absol 
wentów liceów pedagogicz­
nych. Z powodu braku 
miejsc przyjętych zostało je 
dynie 55 absolwentów i roz 
patrzonych pozytywnie 47 po 
dań nauczycieli - specjali­
stów, na których było naj­
większe zapotrzebowanie. 
Chodziło tutaj przede wszy 
stkim o nauczycieli robót 
ręcznych, rysunków, śpiewu,, 
Z pozostałych podań 22 oso­
by zatrudnione zostały w 
świetlicach szkolnych.

Tutaj uwaga: nauczyciele
pe’nokwalifikowani niechęt­
nie przyjmują pfacę w świe 
tlicach. Wydaje się, że opo­
ry te są niesłuszne, zależy 
nam bowiem na tym, aby 
świetlicom zapewnić odpo­
wiednio wysoki poziom pe­
dagogiczny.

Sytuacja kadrowa w gdań 
slum Inspektoracie Oświaty 
wygląda obecnie tak, że w 
przyszłym roku, wobec przy 
bywającej jednej tylko no­
wej szkoły w zasadzie nowi 
nauczyciele nie będą przyj­
mowani .

Drugą sprawą, która tym 
razem zainteresuje najbar­
dziej rodziców pracujących, 
jest rozwój świetlic przy­
szkolnych.

Niewiele poprawiło się 
w br. w Gdańsku jeśli 
chodzi o ten odcinek. W 
nowym roku szkolnym 
czynnych będzie przy s/ko 
lach 35 świetlic na 60 
istniejących szkól. Swietli 
ce obejmą ogółem około 
3 tys. dzieci. W przyszłym 
roku szkolnym przewidu­
je się uruchomienie dal 
szych 4 świetlic.
Do świetlic przyjmowane 

są dzieci, które muszą mieć 
zapewnioną opiekę w go 
dżinach, kiedy ich rodzice 
pracują. Oczywiście odstę­
puje się od tej zasady i 
przyjmuje też dzieci, któ 
rym brak właściwej opieki 
wychowawczej. Dzieci prze­

bywające w świetlicy ko­
rzystają z dożywiania — o- 
biadów, które dla zamożniej 
sz«|:h rodziców są odpłatne.

A jak będzie z dożywia­
niem w szkołach, gdzie nie 
ma świetlicy? Otóż w ta­
kich szkołach szerokie pe­
le do działania mają komi­
tety rodzicielskie, które or­
ganizują lub też powinny 
organizować dożywianie.

Tyle o Gdańsku. W naj­
bliższych dniach poinformu 
jemy czytelników jak te za­
gadnienia kształtują się w 
innych członach trójmiasta 
— Gdyni i Sopocie. (c)

To się nazywa 
kalkulacja

Przy prezydiach miej­
skich rad narodowych w 
Gdańsku i Sopocie prowa 
dzone są bufety: w Gdań 
sku przez PSS, w Sopocie 
przez MHD. Kawa w bu­
fecie prowadzonym przez 
PSS kosztuje 4,20, kawa 
w bufecie MHD 2,50. Na 
czym polega ta dziwna 
kalkulacja?

Ech, !e urlopy
Już od miesiąca czasu 

mieszkańcy ul. Szczyglej 5

w Gdańsku pozbawieni są 
kompletnie dopływu gazu. 
Co gorsza, nie wiedzą na- 
wet, co jest tego powo­
dem, bo... Gazownia pomi­
mo ciągłych obiecanek, fa 
chowców jakoś nie przysy­
ła. Pewnie wszyscy na ur­
lopach... ai%

Bosonogie dwulatki
Czytałam niedawno, ze 

warszawskie sklepy z obu­
wiem dziecięcym zostały za­
opatrzone w buciczki.. ny­
lonowe. Dziecko przecież nie 
powie samo, czy bucik jest 
dobry na miarę, czy nie 
uwiera nóżki, toteż tego ro­
dzaju przezroczyste buciki

„Dzień dobry piosenko“
w Gdyni
W Gdyni i na Oksywiu wy­

stąpią znakomici piosenkarze 
RENA ROLSKA i JERZY PO­
ŁOMSKI, w imprezie estrado­
wej pt. „Dzień dobry piosen­
ko”. W imprezie tej biorą u- 
dział: świetny parodysta i hu­
morysta Jan Gałązka, znany 
konferansjer Wybrzeża Zbig­
niew Korpolewski, oraz zes­
pół Wojciecha Piętowskiego.

Przedstawienia w Gdyni od­
będą się w sobotę i niedzielę
0 godzinie 22.15. Bilety naby­
wać można w „Orbisie” w Gdy 
ni oraz w dniu spektaklu od 
gadziny 18 (w niedziele od go 
dżiny 14) w sali kina „War­
szawa”. Na Oksywiu przedsta 
wienie odbędzie się w najbliż 
szą sobotę o godz. 20 w sali 
Garnizonowego Klubu Oficer­
skiego. W Sopocie impreza po­
wtórzona zostanie w sali Tea­
tru Letniego w najbliższy wto 
rek i środę.

---- 9-----

Ostatnie przedstawienie
kabaretu„Stoduła”
Cieszący się wielkim powo e 

niem studencki kabaret „Stodo­
ła” w Warszawie wystawi jesz­
cze tylko kilka razy świetny 
program estradowy pt. „Kape- 
lus pełen kotów”. W Sopocie 
odbędzie się ostatnie przedsta­
wienie w sali Ter • Letniego 
w sobotę (20 bm.) o godz. 21,30. 
W Gdańsku odbędą się dwa 
spektakle w sali kina „I nin- 
grad” w najbliższy czwartek 
i piątek (25, 26 bm.) o godz. 22.

Bilety nabywać można w „Or­
bisie”, kasie Teatru Letniego

1 i kasie kina „Leningrad”«

Wyścigi konne
w Sopocie

WYNIKI
Gon. I 1. Rustam z Ostrogą 

porz. 30 zw- 20 fr 20.22. Gon.
II 1. Escarnillo 2. Cesmos 
porz. 56 zw. 20 fr. 26.70. Gon.
III 1. Mirza z Sedcrado 3. War
na porz. 52 zw. 22 fr. 20, 20, 
20. Go«. IV l. Vailma 2. Läsca 
la porz. 80 zw. 38 fr. 26, 44.
Gon. V 1. Wierzgulica 2. Bel­
ka zew 3. Czernołd porz. . 72
zw. 56 fr 22, 24, 30. Gon. VI 
1. Ilerbena 2. Cozetta 3. Chn- 
Ic.n porz. 108 zw. 36 fr. 22, 24, 
22. Gon. VII I. Jawita 2. Wata 
ka 3. Moczarka porz. 266 zw. 
60 fr. 28, 24, 24.

Sprawa 
do dyskusji
Można nad tym dyskuto­

wać, godzić się lub nie — 
niemniej sprawa nie jest 
jasna. Chodzi o cenę wstępu 
na plażę Grand Hotelu w 
Sopocie. Powstaje pytanie 
— dlaczego Grand Hotel 
liczy sobie — jako sobie 
opłatę za wstęp oraz dlacze 
go liczy tak dużo. Dwa kro 
ki obok w Łazienkach Pół 
nocnych wstęp kosztuje 2 zł, 
wynajęcie kosza 7 zł, a to sa 
mo na „plaży orbisowskiej” 
5 zł i 10 zł.

Moi oponenci twierdzą: 
kto chce leżeć w mniejszym 
tłoku, niech płaci więcej. 
Porównują to z cenami re­
stauracji kategorii „S” i III. 
Ale proszę oponentów — 
w restauracji kategorii „S” 
jedzenie jest (a w każdym 
razie wolno żądać, by było) 
lepsze, a morze na droższej 
plaży jest tak samo zaso 
lone, zimne lub ciepłe — 
zależy od pogody, słońce w 
żadnym stopniu nie grzeje 
jaśniej, piasek jest równie 
zanieczyszczony, widoki w 
niczym się nie różnią... Moż 
na wymieniać jeszcze wiele, 
wiele elementów podobieńst 
wa plaży Grand Hotelu i 
miejskiej.

A teraz druga sprawa. 
Dlaczego Grand Hotel ma 
swoją własną plażę? Wyda­
wać by się mogło, że plaża 
jest jedna i zarząd nad 
nią nie powinien być dzie­
lony w zależności od tego, 
kto posiada posesję nad jej 
brzegiem. W ten sposób mo 
ja znajoma, która mieszka 
tuż przy Łazienkach Pół­
nocnych mogłaby mieć pre­
tensje o wydzielenie jej ka­
wałka piasku i wody — ja­
ko prywatnej plaży. Tenden 
cje takie były w Sopocie, 
wiemy o tym, ale minęły.

Jedyny Grand zachował 
sobie prawo prywaty. Coś 
wydaje się tu nie w po­
rządku. Bo jeszcze, gdyby 
przeznaczał swoją plażę tył 
ko dla własnych gości no... 
niechętnie, ale ostatecznie 
można było by to wytłuma 
czyć, ale przecież każdy mo 
że tam wejść pod warun­
kiem, że opłaci haracz 5 zł. 
Uważam, że warto na ten 
temat podyskutować!

— miary są pomysłem bar­
dzo słusznym. Mama przy­
mierza dziecku buciczek ny­
lonowy i sama stwierdza 
wymiar. A potem prosi już
0 określony numer normal­
nego, skórzanego obuwia.

Spytałam w sklepie przy 
ul. Szerokiej, czy i u nich 
wprowadzono takie pomy­
słowe „miary”, ale okazało 
się, że nikt tu o tym po­
myśle jeszcze nie słyszał. A 
ponieważ w sklepie tym 
brak obuwia w małym roz­
miarze (nr 4 i 5), nic dziw­
nego, że warszawski po­
mysł, odpowiedni właśnie 
przy mierzeniu najmniej­
szych rozmiarów, nie ma
1 nie potrzebuje mieć tu 
zastosowania...

Odnosi się to zresztą i to 
do stoiska obuwniczego w 
„Domu Dziecka” przy ul. 
Długiej. I tu także, zama­
wiając obuwie w hurtowni, 
nie uwzględniono dwulat­
ków.

Tak jest już od dłuższe­
go czasu. Od roku chyba 
na próżno pytam o nume­
ry 4 i 5. Pociesza mnie 
tylko myśl, że dziecko roś 
nie i będą mu wreszcie 
potrzebne numery więk­
sze, o które jest łatwiej. 
Chociaż te większe są 
doprawdy niezbyt odpo­
wiednie dla małych dzie­
ci: ciemne, brązowe lub 
czarne. O białych — nie 
ma eo marzyć.

(zm)

Konduktorka nr 11
Nasz czytelnik p. K. z 

Gdańska jest inwalidą. 
Jadąc tramwajem miał o- 
kazję przekonać się o ży­
czliwości konduktorki
WPK GG, noszącej numer 
służbowy 11: otóż konduk, 
torka widząc, że nikt z 
pasażerów nie kwapi się z 
ustąpieniem miejsca inwa 
lidzie, oddała mu swoje, 
służbowe miejsce.

O powyższym fakcie do­
nosimy z prawdziwą sa­
tysfakcją. (E)

iłzśś

... 19 bm. o godz. 18 w Klubie
Księgarni „Światowid” w Gdań 
sku przy ul. Heweliusza 32a cie 
kawie o ciekawych książ- i 
mówić będzie mgr E. Kocha­
nowska.

li lany w ZOO...
Ostatnio, jak już infor­

mowaliśmy, do oliwskiego 
Zoo przybył nowy mieszka­
niec kangur olbrzym — sza­
ry, który przebywa obecnie 
na klimatyzacji na słonecz­
nym wybiegu. Kangur czuje 
się u nas świetnie, a 
wszystkich zwiedzających, 
Zoo zachwyca długimi sko­
kami.

Niewątpliwą ozdobą kla­
tek z ptakami są tukany. 
Te sympatyczne i zabawne 
ptaki odznaczają się potęż­
nymi dziobami i pięk-

„OziBiinik Bałtycki“
proponuje...
Woi. I Szkolenia

Chętnie przyjmie 
inicjatywę
? 7 7u m m

Kurs nowocześnieli
lefcrerarelk

? ? ?
Czytajcie uważnie 

„Dziennik“

M. Fogg 
dziś w Sopocie
Już dziś w Teatrze 

Letnim w Sopocie usłyszymy 
Mieczysława Fogga w impre­
zie p.n. „Z piosenką przez 
świat”. Mieczysław Fogg wy­
stąpi wraz z zespołem muzycz 
nym pod kierownictwem Wła­
dysława Radnego. Impreza od­
będzie się w Teatrze Letnim 
w dniach od 19 do 22 bm. o 
godz. 19.

W Gdańsku Mieczysław Fogg 
wystąpi w sali kina ..Lenin­
grad” w najbliższy poniedzia­
łek o godzinie 22.15.

Przedsprzedaż biletów w ka­
sach: „Orbisu”, Teatru Letnie
go i kina „Leningrad”.

nym, barwnym upierze­
niem. Spójrzcie z jakim 
wdziękiem tukan pozuje fo­
toreporterowi...

Będąc w Zoo nie można 
nie odwiedzić wesołego szym 
pansa Wobo, ulubieńca dzie 
ci, które godzinami obser­

wują jego harce. Wobo ma 
w tej chwili poważny kło­
pot. Zbliża się jesień, trze­
ba pomyśleć o jakimś przy 
zwoitym obuiciu. Czy aby 
te mokasyny nie będą za 
duże?

Fot, J. Kopeż


